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28, w nadesłanem | w nekroiogach gr. 80, 
repertuar, dział gospodarczy, raski w tekście 


„ 70, poa nagłówkiem na pierwszej siconiu zł. V-a ZA 


edno ' słowo w drobnych ogłoszeniach gr. 10, kupna 
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prywatne słowo gr. 20, dia poszukujących pracy gr. & 


Z zastrzeżeniem miejsc 25 pre. Zagranicz, © 80 pre. dr żel 


CO PSUJE STOSUNKI POLSKO-CZESKIE. 


W poważnym czasopiśmie praskiem 
„Modra revue“ pojawił się ostaunio 
znamienny artykuł dr. Krala, zasłużo- 
nego prezesa Klubu czesko-połskiego 
w Morawskiej Ostrawie, o stosunkach 
czesko-polskich na Śląsku Cieszyń- 
skim, Dr. Krai należy do tych nielicz- 
nych działaczy czesk ch, którzy potę- 
biają odważnie i zdecydowanie akcię 
wynanadawiania mniejszości polskiej 
w Czechosłowacii, 

Dr. Kral stwierdza wyraźnie w 
swym artykule, iż Śląsk Cieszyński, 
który miał być pomostem zgody mię- 
dzy obu narodami, stał się na skutek 
polityki miejscowych szowinistów cze 
skich przeszkodą w zbliżeniu połlsikco- 
czeskim, Twierdzenie swoię p. dr Krai 
udowadnia rzeczowo. Zarzuca on Gze- 
chom, iż zamiast zwracać uwagę na 
rosnącą z każdym dniem  iredentę 
uiemiecką w państwie, idą po lnii mwa- 
uurejszego oporu, gnębiąc najsłabszą 
i.czebnie mniejszość polską w Czecho- 
słowacji. Autor tego wysoce objekty- 
wnego artykułu pisze dosłownie, iż 
„iest hańbą dła Czechów jako. narodu 
panuijąceso iż nie potrafili poczynić ro 
zumnych ustępstw Polakom i złączyć 
się z nmi przeciw Niemcom“, Dr. 
Kral demaskuje szkodliwą robotę „„Ma 
iice Osvety Lidove*, która stale je- 
szcze swoją działalność kieruje prze- 
ziwko Polakom, zamiast zużywać swą 
onergję na zwalczanie antypaństwio- 
wej akcji Niemców czeskich. Dr, Kral 
domaga się od kompetentnych czynni- 
ków czeskich, by zadośćuczymniły słu- 
sznym żądaniom polskim przedewszy= 
stkiem w dziedzinie szkołlmej a to 
przez upaństwowienie iedynego gi: 
mnazium polskiego w C, S. R.. w Or- 
"owej. 


Jest rzeczą słuszną, iż autor postu- 
lat ten specialnie podkreśla, gdyż tru- 
dno pojąć, iż w słowiańskiem państwie 
z piemędzy rządowych utrzytiuie się 
R0 gimnazjów niemieckich a jedyne 
kimnazium polskie od wielu ka nie 
może «oczekać się upaństwowienia. 
Dr, Kral pisze w toku swych rozwa” 
żań: „Dajmy naszym Polakom wszyst 
ko to, co tak szczodrze dajemy Niem- 
com i Madziarom, a przez to zyska- 
my sobie ich pełną lojalność j oddanie 
a zarazem pozyskamy przez to Dnzy- 
iaźń Połski*, Dr, Kral pisze z ironią a 
zarażem z žalem, iż nie wystarcza 
objawiać sentyment słowiański dla Ro 
sjan, Jugosłowian i innych narodów 
słowiańskich, żyjących daleko, ale 
wzeba słowiańską wzajemność wrze- 
czywstniać przedewszystkiem tu na 
niieiscu. dając prawo do życia tnmłef- 
szoŚci polskie: żyjącej w granicach 


Republiki Czeskosłowackiej — Wspo 
minaiac ostami snis nd” polena 
p. dr. Kral „niewtaściwości“, jakie sto- 
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Statystyka bezrobocia. 


Warszawa, 14 listopada. PAT) We- 
dług danych statystycznych. liczba 
tapomiych zarejestrowanych w pań- 
stwowych i komunakych urzedach PO- 
Średnictwa pracy wynosiła w dniu 11 
b. m. na terenie całego państwa 222.045 
osób, co stanowi wzrost w stosunku 
do tygodnia poprzedniego © 6.952 Osób. 
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sowano podczas przeprowadzania Spi- 
su na terenie zamieszkałym przez lu- 
dność polską, Jako bezstronny i uczci 
wy polityk, irważa om za rzecz zupeł- 
mie naturalną, iż mmn'eiszość polska 


broni się przed wynanodówieniem i | rodzaju metody wynaradawiania, za~ 
pragnie zachować swój stan posiada- | zuacza, które się potębiało u Prusa- 
[= "m" e" 


nia. Podkreśla też wieike postępy 
czechizacji w okręgu ostrawskim i u- 
bolewa, iż polscy robotmicy zmuszani 
są do posyłania swych dzaci do szkół 
czeskich a nawet uiemieckich. Tego 


Henderson grozi dymisją. 


Czy narady rozbrojeniowe dadzą jakiekoiwiek wyniki? 


Londyn. 14 listopada. (PAT). Prze- 
wodniczący konferencji rozbrojeniowei 
Henderson sprecyzował dziś w wywia 
dzię prasowym swe stanowisko į wy:a 
śnił powody, dla których ewentaulnie 
zamierza podać się do dymisji. 


Henderson oświadczył, że tnusiał po 
ważnie zastanowić się nad sytuacją na 
konferencji rozbrojentowej:  Posiedze- 
nia piątkowe i sobotnie sprawiły mu 
dużą przykrość. Wyczuwał on, iż nie 
otrzymuje puparcia. na jakie mógł li- 
czyć. Gdy delegacja włoska dała do 
zrozumienia, że jej pozycja będzie po- 
zycią obserwatora, Henderson był o- 
gromnie rozczarowany. 


Od chwili opuszczenia konferencii 
przez Niemcy, ujawnił się wyraźnie 
brak chęci do wykonania takich decy- 


dujących kroków, któreby iedyvnie mo- 
gly pozwolić na zawarcie konwencji, i 
una wypełnienie dawniejszych decyzyj 
konierencji, 

Nie może on pozostawać w Genewie 
bez koiica w takich okolicznościach, ja- 
kie wytworzyły się obecnie. Jeżeli nie 
ujawni się większa wola do dokonania 
postępu, nie pozostaje mu nic innego, 
jak postawić się do dyspozycji Ligi Na- 
rodów, przez którą został mianowany 
przewodniczącym konferencji rozbroje 
niowej. 

Z deklaracji Hendersona wynika, że 
pragnie on grożba swojej dymisji wpły 
nąć na rządy, które obecnie zajęły w 
stosunku do konferencji stanowisko 
mniej lub więcej negatywne. w pier- 
wszym rzędzie na rządy włoski i an- 
gielski. 


Optymizm Normana Davisa. 


Londyn. 14 iistopada. (PAT). Kores- 
pondent agencji Reutera _ donosi z No- 
wego Jorku, że Norman Davis powró- 
cił do Stanów Zjednoczonych nieznie- 
chęcony bynajmniej sytuacją, iaka się 
wytworzyła na konferencii rozbroje- 
niowej. Po przyjeździe Norman Davis 


oświadczył, że zamierza powrócić da , 
Genewy po odbyciu z Rooseveltem ti z 
depariamentem stanu konferencji „w 
pewnych doniosłych kwestiach". Davis 
zaznaczył również, że sytuacja polity- 
czna w Europie środkowej nie jest tak 
krytyczna, jak była przedtem. , 


NASZE PREMJUM 


W najbliższych 2-ch miesiącach abonenci nasi, 
oprócz prenumeraty nadeślą 


którzy 
1 złotego miesięcznie. 


otrzymają następujące dzieła; 


w listopadzie 
l Rotha „Ucieczka bez 


w grudniu 


kresu“ 


J. W. Locka „Kochany Łazik“. 


Ponieważ niezbędnem jest dla nas ustałenie z góry 
ilości egzemplarzy wyżej wymienionych powieści. pro- 


simy o nadsyłanie prenumeraty wraz z 


za książki, o ile można 
do dnia 18 listopada b. r. 


należnością 


bez opóźnienia, względnie 


-er 


| 


ków, musi się bezwzględnie pugpe i 
w Republice Czeskosłowack!ej, 

W dalszym ciągu swych wywodów 
piętnuje prezes Klubu czesko-pol:X e- 
go antypolskie nastawien'e prasy cze- 
skiej na Śląsku czsł. a przedewszyśi= 
kiem organu narodowei demokraci 
„Obrana Slezska“ zuliydzaiącega sta- 
le Polskę w tendencyjnych i podykto 
wanych nienawiścą do wszystkiego 
oo polskie, artykuiach. Podczas gdy 
cała prasa polska znaiduie wobec po- 
bratymczego narodu czeskiego ton 
Żyozliwy i lojalny, tọ natomiast część 
prasy czeskiej nadal zajmuje wobec 
Polski sranowisko wrogie, temsamem 
będące na rękę hitlerowskim Niemcom, 
Dr. Kral stwierdza, iż z winy czeskich 
szowin stów nic doszło do odbycia za 
mierzonej konferenci; porozumiewaw= 
czej polsko-czeskiej w roku ubiegłym, 
która maja wprowadzić pacyfikację i 
zgodę marodowości na Śląsku Cie- 
szyńskiu. Następne z całą odwagą 
wytyka dr. Kral swoim rodakom wał 
kę kulturalną, prowadzoną z żywio- 
len polskim nawet w dziedzinie ko- 
scielnej, Przypomina głośną sprawę 
(zerticka, gdzie ludności polskiej na- 
rzucono proboszczą czeskiego, oraz 
uiętnuje prześladowanie polskich ewan 
eelików. 

Mino tego smutnego stanu rzeczy, 
który uniemożliwia szczerą zgodę 
wśród Polaków j Czechów na Śłąsku 
Cieszyńskim, dr. Kral nie traci na- 
dzieji na przyszłość i z oruchą stwier 
dza, iż wśród społeczeństwa czeskie= 
go jest grupa ludzi, którzy nie apro- 
hują eksterminacyinej wałki z żyw o- 
lem polskim. W ostatnim czasie głów 
wnie legioniści czescy oraz młoda ge- 
neracia akademicka dążą szczerze da 
zbliżeną z Polską, zdając sobie spra- 
wę z uiebezpieczefistwą niermieck'ego, 
zagrażającego wspólnie cbu państwom, 

Z polskiego stanowiska możemy so- 
bie tyłko życzyć, by czynniki pozyty- 
wnej współpracy z Polską doszły w 
Czechosłowacji iakrajszybcej do gło- 
su i by wreszcie ustało to bezcełowe 
i perfdne jątrzenie stosunków na Ślą 
sku ceżechosłowackim i  zatruwanie 
atimosfury zgody czesko-polskiej przez 
grupkę szowin'stycznych warchołów, 
| którzy walkę z mniejszością polską 
utożsamiają zupełnie fałszywie z ia- 
kąś niby czechosłowacka racią stanu. 

Z prawdziwem uznaniem przytacza 
my odważny głos wybitnego czesk e- 
zo działacza, podyktowany przez isto 
tną troskę o przyszłość współżycia 
dwóch słowiańskich narodów. Sytua- 
cja światowa kształtuje się co raz po 
ważniej i nie czas dziś naprawdę na 
krótkowżroczne iątrzenia į waśnie 
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Sprawy emigracyjne. 


NOWE TRANSPORTY KOLONISTÓW 
DO BRAZYLJI 


Wobec napływających coraz pomyślniej. 
szych wiadomości o zagospodarowaniu się 
polskich kolonistów ma kołonji „Aguia Bran 
ca“ (Orzeł Biały) w stanie Espirito Santo 
w Brazylii a w szczególności wobec na. 
pływu dobrych wiadomości od kolonistów 
do rodzin, pozostałych w Polsce. zaintere- 
sowame kolonia wśród ludności wiejskiej 
stale wzrasta i zgłoszeń ad kandydatów na 
wyjazd jest coraz więcej. Skutkiem tego 
już w połowie stycznia 1934 r, wyruszy z 
Warszawy mowy transport osadników na 
kolonię „Orzeł Biały", Dalsze transporty 
będa odchoaziły w odstępach czasu od 4— 
6 tygodni. 


Zgłoszenia i zapisy przyjmuje Syndykat 
Emigracyjny w Warszawie (Niecała 7) oraz 
oddziały i agentury Syndykatu na prowit- 
ci. W każdej większej gminie jest kore- 
spondent Syndykatu Emigracyjnego, który 
udziela zupełnie bezpłatnie wskazówek i 
porad. Zgłoszenia przyjmuje również /To- 
warzystwo Kolomizacyjne w Warszawie 
(ul. Kopernika 30 m. 28). 


RUCH EMIGRACYJNY W PAŹDZIERNIKU 
1933 RI 


W ciągu mies. października b. r. wyje- 
chały przy pośrednictwie Syndykatu Emi. 
gracylirego do Argentyny, Braązylji. Chnie, 
Kanady, Paragwaju. Urugwaiu, Stamów 
Ziedn. Am. Półn.. Francji, Belgji i innych 
krajów transporty emigrantów w liczbie 
1079 osób. 


Wszystkie wymagane od emigrantów for. 
malności wyjazdowe zostały całkowicie 
załatwione za pośrednictwem Oddziałów i 
agentur Syndykatu Emigracyjnego. dzięki 
czemu uchroniono emigraatów od zbęd- 
nych i kosztownych podróży do różnych 


urzędów oraz od wyzysku ze strony mie- i 


kgałnych pośredników 
Syndykat Emigracyjny udzielił również 
wszystkim wyjeżdżajacym zaświadczeń na 


emigracyjnych. | 


ulgowy przejazd do Warszawy i ta zniż- į 


kowy przewóz bagażu. 


SPRAWA EMIGRACJI DO COSTA RICA. 


Syndykat Emigracyjny podaje do wiade 
mości. że zgodnie z nowem zarządzeniem. 
obowiązuijącem od dnia 20 października br. 
wyjazd do Costa „ Rica został dozwolony 
tylko osobom, posiadającym zezwolenie na 
rrawo lądowania. Zezwolenie to jest waż- 
«e jedynie 1 rok od daty wystawienia 
i musi być wystawione przez „Secretari 
de estado en el despacho de gobernacion y 
policia“ i zaopatrzone w pieczęć „Visto 
Bueno“ — secretaria de seguridad publica. 
Oprócz wezwamia, emigranci muszą posia- 
dać dol. 250 na pokaz od osoby dorosłej, 
Od obowiązku posiadania sumy pokazowej 
zwolnieni są tyłko ci emigranci, którzy w 
wezwaniu z Costa „ Rica mają wyraźna 
notatkę o tem zwolnieniu. Wiza do Costa- 
Rica wynosi obecnie 9 dol. w złocie. co 
w przeliczeniu na złote w/g kunsu dnia 
wynosi zł, 80/30, 

Bliższych informacyi bezpłatnych o wa- 
runkach wyjazdu do Costa - Rica oraz po- 
mocy w wyrobieniu dokumentów podróży 
udziela Centrala Syndykatu Emigracyjnezo 
w Warszawie oraz oddziały na prowincji, 


Z I OE EE OO ZANA, AE PA AA i 2 r e o 


Patent Nr. 134.333. 


Austrjacki urząd patentowy wy- 
dał patent za numerem 134,333 nie- 
fakiemu Aleksandrowi Rae, wyna- 
lazcy „analizy  liczbowej'. Rae 
twierdzi, że wszystkie liczby, które 
wchodzą w grę w życiu człowieka 
— numer domu, telefonu, data uro- 
dzenia etc. — nie są wypadkowemi 
zjawiskami, lecz związane są Ściśle 
z losem danego osobnika. Zdaniem 
wynalazcy, analiza tych liczb może 
rzucić światło nietylko na prze- 
SzłOość. ale i na przyszłość człowie= 
ka. „Powiedz mi, jaki jest numer 
twojego telefonu, a ja ci powiem, 
kim jesteś“ — twierdzi posiadacz 
patentu Nr. 134333. Należv przy- 
puszczać, iż p. Rae podał w swoim 
memorjale jakąś metode wyliczeń, 
gdyż wiedeński urząd patentowy 
rejestruje patenty tylko ma podsta- 
wie faktvcznego materiału i po 
sprawdzeniu danych. 
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FILJA PERFUMERJI S. FEDERA, 
Syksłuska 7. 
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Nr, z dnia 10 mstopada 1935, 


„Kościuszko uratował załogę 
niemieckiego parowca. 


(telefonem 0d naszego korespondenta.) 
Warszawa, 14 listopada, (Sz) W dn. ! w liczbie 12 osób została wyratowana | 


14 bm. w godzmach 
li Gdynia—Ameryka. _ „Koścuszko”, 
pod dowództwem kapitana Borkow- 
skiego, wyratował załogę -—tongcego 
iiemieckiego parowca rybackiego 
„tlorst Wessel“, Cała załoga parowca 


rannych statek 


i znajduje się na pokładzie statku „Ko 
ścuszko”, zmierzającego z Nowego 
Jorku du Kopenhagi i Gdyni. 
Katasirofa niemieck ego statku ry- 
btackiego wydarzyła się ma wschód od 
| półnosnych brzegów Szkocji. 


Dyrektorowie banku przed sądem. 


(leleionem od naszego korespondenta.) 


Stamisławów, 14 listopada. (D). Na 
ławie oskarżonych w Sądzie stanisła- 
wowskim zasiedli dziś oskarżeni o 0- 
szustwo trzej dyrektorowie Banku Kre 
dytowezo, Salomon Bandler, Norbert 
Eckhaus i Abraham Eizgenield. Rozpra 


wę dzisiejszą zajęło odczytanie aktu í 


oskarżenia i zeznania głównego oskar- 
żonego Bandlera. 


Jak się okezuje, kapitał zakładowy 


Banku wyrwsił zaledwie 10.000 zł. W ; 


zeznaniach swych oskarżony Bandler 
przedstawia szczegóły swe! niezwykle 
urozmaiconej przeszłości. W czasie 
wojny służył w wojsku austriackim, 
w r. 1920 pojechał do Meksyku, gdzie 


założył wraz z pewnym Niemcem in- | 


stytut Wydawniczy. W r. 1924, gdy w 
Meksyku wybuchła rewolucja, Bandler 


| wyjechał na Kubę. Prowadził tam re- 
stawiację, lecz wkrótce potem zmienił 
zawód i jako impresario atlety Herber- 
ta jeździł po całej Ameryce południo- 
wej, W r. 1927 powrócił do Polski i 
| zajął się w Stanisławowie handlem sło 
uina. Wkrótce i to zajęcie uprzykrzyło 
| mu się, pojechał więc do Warszawy, 
| gdzie objął dynekcję fabryki „Transmi 
sja“. Potem był agentem banku sprze- 
dającego dolarówki na raty. Ostatecz- 
| mie porzucił i to zajęcie, by wrócić do 
| Stanisławowa i założyć Bank Kredyto- 
wy, którego sprawę rozpatruje właśnie 
| Sad. 
Rozprawa dzisiejsza zakończyła się 
, © godzinie 4. Jutro nastąpić mają ze- 
| znania współoskarżonych. 


Monter zastrzelił dyrektora szpitala. 


(Telefonem od %aszeco korespondenta.) 


Stanisławów, 14 listopada. (D). Dziś 
w godzinach południowych obiegła 
miasto wiadorność o dramacie, jaki ro- 
zegrai się w szpitalu powszechnym: 

Pracujący od 7 lat w szpitalu monter 
Józef Nycz, został zwolniony z posady 
i miał dziś oddać swój warsztat pracy 
nowemu monterowi. Dyrektor szpitala, 
Lachman. zeszedł dziś w tym celu 
wraz z monterami do hali maszyn w 


piwnicy. W pewnym momencie Nycz ; 
wyjął rewolwer t strzelił do dr. Lach- | 


mana, który padł nieprzytomny na zie 
mię. Na widok krwi, Nycz rzucił się 
do ucieczki, brama iednak była zam- 
knięta. Nycz strzelił wówczas sobie w 


swą skroń. Huk strzałów postawił na | 


nogi całą służbę. Ciężko rannego dr. 


Z OSTATNIEJ CHWILI. 


| Lachmana zabrano natychmiast na no- 
sze i umieszczono w szpitalu. 
Na miejsce zajścia przybyli natych- 
iulast kom. Hanus, kom. Sobenko, staro 
«sta Pajączkowski. nadisp. Zakrzewski. 
oraz funkcionariusze P. P. Zawiada- 
mieni o wypadku lekarze dr. Hacker. 
, dr. Hamerski, dr. Miksiewiczówna j dr. 
| Zabokrzycki, zastosowali na miejscu 
możliwe Środki ratunku, jednakże stan 
dr. Lachmana od pierwszej chwili był 
| beznadziejny. Po dwu godzinach mę- 
| czarni dr. Lachman zmarł. Sprawca 
| morderstwa Nycz znajduje się w stanie 
| nieprzybomnym. 
| Wiadomość o Śmierci znanego chi- 
| rutrga wywołała ogólne przygnębienie 
w Stanisławowie. 


Złodziej świadkiem oskarżenia. 


38-my dzień procesu o podpalenie Reichstagu. 


Berlin, 14 listopada. (PAT) W 36-yin 
dniu procesu o podpalenie Reichstagu, 
sąd przesłuchał dalszych Świadków. 

Przedmiotem ożywionych rozmów 1 
dyskusji wśród dziennikarzy i publicz- 
ności jest w dniu dzisiejszym  Liibbe, 
który względnie świeżo wygląda i z 
pewnem zainteresowaniem śledzi prze» 
bieg rozprawy. Każdy zadaje sobie py 
lanie, czy dziś, podobuic iak wczoraj 
Lübbe ożywi swą chroniczną matomo- 
wWność, 

Świadek, komunista Kadmpfner, spro- 
wadzony z obozu koncentracyjnego w 
Brandenburgii opowiada, żę osk. Po- 


. how wynajął u niego mieszkanie w ma- 


ju r. 1932. Popowa przyprowadzić miał 
wówczas iakiś komunista, Niemiec, któ 
tv przedstawił Popowa jako emigramta 
politycznego. W czerwcu tego roku Od. 
wiedził Popowa iakiś osobnik, słabo 
imówiący po niemiecku. Na podstawie 
przedstawionych mu fotografij świa- 
dek w śledztwie rozpoznał Popowa i 
'lanewa. Duże zaciekawienie budzi ze- 
zaianie świadka, który miał widzieć, 
jak Popow w kuchni wylewał jakiś 
miyn z flatzki. Świadck należy do par- 
tii komunistycznej odr. 1926ibył akty 
wuym członkiem „Czerwonej Pomo- 
cy”. 

W chwili konfrontacji, świadek wska 


uje-najpierw palcem na Torglera a na 
tępnie na Popowa, 

Przewodniczący: Czy świadek istot- 
nie rozpoznaie dziś osk. Popowa i Ta- 
newa i może to stwierdzić pod Drzy- 
siega? 

Świadek: Tak. | 

„ W ogniu dalszych krzyżowych pytań 
obrony i oskarżonych, świadek plącze 
się w zeznaniach. Adw. Teichert: czy 
w mieszkaniu świadka drukowano ulo- 
(ki komunistyczne? Kampfner potwier 
dza pytanie i daje obszerne wyjaśnie- 
nia. 

W ciagu dalszych pytań okazuje się, 
ze Świadek był kilkakrotnie karany za 
kradzieże i oszustwo. 

W tej chwili zaczyna zadawać pyta- 


ZU 
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gólne poruszenie. 

Dymitrow: czy Świadek był istot- 
nie członkiem partii komunistycznej 
czy tylko „Czerwonej Pomocy”. 

Św.: Byłem członkiem niemieckiej 
partii komunistycznej. 

Dymitrów: Takich elementów 
komunizm nigdy nie tolerował, W tem 
mlesicu odzywa Się cynicznie prokura- 
iors: Wszak pam panie Dymitrow. był 
także karany. 

Dymitrow z oburzeniem: Tak, ale 
politycznie karany“, — W tem miejscu 


nia Dymitrow, co wywołuje na sali o~ | 


=- 


PŁASZCZE STUDENCKIE 


mundury przysp. wojsk. i harcerskie 
bajecznie tanio jedynie w Wytwórni 


„CENTRUM“ 


we Lwowie, ul. Skarbkowska 4 
Tel. 72-84 


(Naprzeciw kina Atlantic) 


2258 


dochodzi do scysii, która Przerywi 
przewodniczący, odbierając głos Dyini- 
trowi. W tym momencie Tanew uśmi: 
cha się pod nosem. Przewodniczący * 
tocznie podenerwowany zachowanie: 
się oskarżonego udzielą mu Surowege 
upomnienia, 

Dymitrow z ironią: Czy Świadkowi 
jest wiadome, że „Czerwona Pomoc“ 
zajmowała się aktami teroru? 

Świadek: „nie Czerwona Pomo: 
1rowadziłą tylko akcię humanitarną n’ 
rzecz proletarjatu”, 

Dymitrow, nawiązując do zeznań Gi 
tinga. chce Złożyć dłuższe oświadcze- 
nie w tej sprawie, do czego przewodni 
czący mie dopuszcza, Dymitrow ener- 
gicznie protestuje. Powstaje wrzawa. 
poczem przewodniczący odbierą głos 
Dymitrowi, 

Popow i Tanew, którym przetłunia- 
czono zeznanią KAmofnera, oświadcza- 
ią. że to nieprawda, 

Następny Świadek, żona Kämpfnera 
wybucha nerwowym płaczem, spoirza- 
wszy na ławę oskarżonych, wobec cze 
go przewodniczący przerywa rToz5ra- 
wę. 


LWÓW: BUTOWSKIEGO- LA 


Pocztówki propagandowe 
2 podobiznami pisarzy polskich. 


Społeczeństwo z rzadkiemi wyjątkami 
mało zaa swych pisarzy i twórców. jakko: 
wiek stanowią oni o wartości jego kultury. 
zbliżyć autora z czytelnikami, pokazać bo. 
daj w podobiźnie jak wygląda człowiek. 
którego wysiłkom twórczym zawdzięcza- 
my tyle przeżyć głębszych, wzruszeń i my 
Śli — oto jeden z celów propagandowych. 
do jakiego zmierza Komitet Główny Tygo: 
nia Książki Polskiej, podejmujac wydanie 
pocztówek z podobiznami wybitniejszyc" 
naszych pisarzy, zaopatrzonemi w krótky 
cotatkę bio-bibljograficzną. 

Mimo wysiłków Komitetu Głównego 1 
K. P. okoliczności materialne nie pozwolił: 
ną uskutecznienie odrazu i w dostatecznie 
szerokim zakresie tego zamiaru. Blizkość 
terminu Tygodnia Książki Polskiej j prze- 
szkody natury technicznej nakazały konie 
czność podziału wydania na serje z 
względów czysto praktycznych. l-sza seri: 


obeimuje członków polskiei Akademii Lit"- 
ratury, W ll-.ej serii znajdujemy szerez 
autorów, którymi mogłaby również © 


szczycić się każdą akademia literacka, 
Pewua część pisarzy. których fotog! at! 
w kilku wypadkach z powodu odległości 
zamieszkania ich od Warszawy nie udał" 
Się na czas uzyskać, jak również przedsi” 
wiciele młodszej generacji znajda uwzględ 
mienie w Heej i IV-ej serji. które sa * 
przygotowaniu, Czuwa nad tem Sekcja Wv 
dawmicza, na której czele stoi znany Kr 
tyk p. Leon Pomirowski pod ogólnym kic- 


runklem nestora naszej powieści, prezesa 
Polskiej Akademii Literatury, p. Wacław" 
| Sieroszewskiego. Pierwsze serje pocz! “= 


wek ukażą się w wykonaniu artystycz. `“ 
znanego lustytutu Wydawniczego .Bibljo- 
teka Polska”. 

Biuro Komitetu Głównego zv a się do 
pisarzy mieszkających na prow su z pro- 
śbą o łaskawe nadsyłanie (Wspólua 5 m. 4) 
swych fotografij podpisanych wraz z krót- 
ka notatka, zawierającą następujące dane: 
miejsce i data urodzenia. studja. ważniejsz” 
dzieła. nagrody lub odznaczenia literuckiw 
czy naukowe. 

Wśród dalszych projektów Komitet" 
Głównego T. K. P. lub organizacji któr! 
ewentualnie przekazałyby część swyc! 
agend wspominamy o planie wydania 10- 
wych setyi pocztówek z fotografiami pisa- 
rzy zmarłych, 


Mecz Polska — Z. $. $. R. 


Poznań. i4 listopada. (PAT) Polsk: 
związek bokserski uchwalii zgodzić się 
üa odbycie meczu bokserskiego z pie- 
"carzami sowieckimi, Natomast upadł 
Prógekt meczu Polłska---Fialandja, Pol- 
Zw. Bokserski prowadzi rokowania ze 
związkiem szwedzkim w sprawie u- 


| 


Ar. z dnia 16 fistovada_ 1933, 


Proiekt zmiany w ustawie o loterii. 


tlecranem Od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 14 listopada. (Sz) Do- 
.ychczasowa ustawa o Loterji Pań- 
stwowej ustala wysokość potrąceń z 
wygranych na rzecz skarbu Państwa 


| 


Ministerstwo Skarbu zamierza wystą- 

pić z psoiekten: znowel.zowara usta- 

wy o loterii Państwowej, 
Min'sterstwo Skarbu pozostawić ma 


stalenia nowego terminu meczu. W le- | według normy stałe, o::eślumei pro-  woboade w usta'aniu wysokości połrą 

CE ma się odbyć mecz bokserski | centowo w stosunku <o wysokości cena procentowego, aby w ten spo- 

z Austrią. wygrane: to jest 20 proc. Ponieważ sób umożliwić przedsięb'orstwu Pol- 

-S 410% AMA utrzymanie tei normy stałe; umsemożli ska loteria Klasowa prowadzenie ra- 

Z, szo wj A Zi panów 1 , ciotalnej polityki loteryjnej. Projekt 
nych 'oferyj do zmieniającej się kon- noweli wniesiony ma być do Semu. 

DAJ GROSZ NA CELE T. S. L. jupkturv ra rynku wteryjny'm. przeto | y 
-er 


Antyniemieckie nastroje w izbie Gmin. 


Londyn, 14 listopada. (PAT) Na 
wiczorajszera posiedzeniu Izby Gmin 
brzedstawiiciej Labour Party, Wedgy- 
wood oświadczył, że  nafpilniejszym 
obowiązkiem cywilizacji jest położyć 
kres duchowi pamuiącemu obecnie w 
Niemczech, Apetyty niemieakie wzra- 
stają ciągle. Kiedyż nareszcie knzy- 
kniemy: „Stój“. 

Izba Guin odrzuciła 409 głosami 
przeciw 54 wniosek Labour Party 
przeciwko polityce rozbrojeniowej rzą 
du. Posłowie fMberalni z gmpy Same" 
la wstrzymali się od głosowania, 

W dalszym ciągu debaty w Izbie 
Deputowanych okazało się że cały 
szereg posłów zaimuje stanowisko zde 
cydowanie antyniemieckię i wzywa du 
stanowczej akcii W, Brytanii przeciw 
ko tym, którzy czynią pokó: wątpli- 
wyn 


Reasumując debatę, ssw.erdzić nale- | propozycyi 


ży, Że oznacza ona postęp w krystali- 
owaniu się miarodajne; opinii publicz 
nej w kierunku uznania  konieczmośc 
wyraźnego określenia noli W. Bryta- 
mjii na wypadek komfliktu z Niemcami. 


„Ogólna dezor enżacia . 


Londyn, 14 listopada. (PAT) „Mor- 
nng Post* stwierdza, że Niemcy w 
dalszym ciągu milczą i nie odpowia- 
dają na wezwanie Macdonalda, który 


zaprosił ie do przedstawienia nowych | 


UTRA | 


S. FISCH 


L wów 


z PARYŻA, 


Znana F-ma $ FIS CH, Lwów, Hetmańska 24 | 


poleca wsz% kie rodzaje futer sprowadzonych worost 
LONDYNU i 
Pierwszorzędna pracownia kuśnierska wykonuj: najnowsze 
modele po najniższych cenach. === 


Pismo dowiaduie się, że 
żadne posumęcie Niemiec w tym kie- 
runku nie jest obecnie zamierzone i że 
panuje ogólna dezorientacja co do te- 
gu, co czymć dalej. W miarodajnych 


kołach brytyjskich czują. że dalsze 
uganianie się za Fillerem z wzywa- 
uem i z podkreślaniem szlachetnych 


intencyi mocarstw byłoby niestoso- 
wne, lecz dalsze trwanie Niemiec w 
izolacji i szybkie zbrojenie się ich, 
przypieczętowałoby Niemcy przed ca 
łym Światem : ustalikto ich odpowie- 
dzialność, 


NEW-YORKHU 


$.FISCH 


Teicfon 13-60. | Lwów 


Uroczysta Akademia 


w dzielnicy dyczakowskiej. 


Staraniem Koła BBWR. dzielnicy IV 
we Lwowie zostałą urządzona uoczy- 
sta Akademia z okazji święta 15-lecia 
Niepodległości Państwa Polskiego, w 
dużej sali gimnastycznei szkoły mę- 
skiej św. Antoniego. Uroczystą Akade- 
mię rozpoczął swem Piękuem i podnio- 
słem przemówieniem poseł dr. Z. Stroń 
ski, 

Bogato urozmaicony program, złożo 
uy ze śpiewu solowego pp. inż. Fri- 
` schowej. trio fortepianowego z współ- 
udziałem p. prof. Grnzymalskiej, p. wi- 
zytatora inż, Frischa, oraz p. Witolda 
Krzemieńskiego, następnie deklamacja 
wygłoszona przez p. Ludwikę Kastoró. 
wię, zaś szereg pieśni odśprewanych 
pnzez chór Koła Muzycznego Uczniów 
Państw. Szkoły Technicznej pod batu- 
la prof. inż. J. Nawrockiego, wreszcie 
brzemówiemie p. prof. Stećśkowa o zna 
azeniu Obrony Lwowa — wywarł na 
licznie zgromadzonych słuchaczach głę 
bocie wrażenie, 


Nabój cynamitowy 
ekspiodował w piecu. 


(Teletoaem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 14 listopada. (Sz.) Dziś 
rano w jednym z domów przy ul. Wól 
czańskiej rozległa się głośna detonacja. 
Równocześnie mieszkańcy domu usły- 
szeli przeraźliwe jęki. Guty pospieszo- 
no z pomocą. ujrzano dwie osoby: wła 
ścicielkę mieszkania, w którem nastąpi 
ła detomacia, Czerską i 18-letniego jei 
Syna Rudolfa, leżących na ziemi, cięż: 
ko poranionych. W stanie groźnym 
przewieziono oboie do szpitala, Jak u- 
staliły dochodzenia, w mieszkaniu tem 
nastąpił wybuch pocisku dynamitowe- 
go używanego w kopalniach, zawle- 
czonego do tego domu wraz z węglem 
Wskutek wybuchu rozerwany został 
piec, którego odłamki ciężko poraniły 
P. Czerską i jej syna. 


PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA- 
NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ. 


Pałac wilanowski i zamek w Grodnie 


przeznaczone być mają na rezydencje P. Prezydenta. 


Clelefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 14 listopada. (Sz) Obec- 
ny właściciel Wilanowa, dawnej sie- 
dziby króla Jana Sobieskiego pod War 
szawą, Ksawiery Branicki, zadłużył się 
w swoim Czasie na większą sumę w 
Państwowym Banku Rolrym. Suma 
ta, zalhipotekowana na dobrach wila- 
mowskich, cięga dziś wraz z odsetka- 
mi 11 milionów złotych. Ponieważ 
właściciel Wilanowa długu tago spła- 
cić nie może, dojść ma, jak słychać. 
do tranzakcji, mocą której pałac wia- 
nowskich, sięga dziś wraz z odsetka- 
mi przejdzie na własność Państwowe- 
go Banku Rolnego, Dalszym skutkiem 


tej tranzakcji byłiby przeznaczenie pa 


lacu wiłanowskiego na  rezydencię 
Prezydenta Rzpliteś 
Jednocześnie dowiaduiemy się, że 


zamek królewski w Grodnie, pocho- 
dzący z połowy XVI. stulecia, ulubio- 
lie miejsce pobytu króla Stefana Ba- 
torego, ma oimzymać nazwę: „Rezy- 
demcja Prezydenta Rzwlitej”'. W zwia- 
zku z zapowiedzianym przyjazdem Pa 
na Prezydenta do Grodna na uroczy- 
stości Stefana Batorego w dniu 26 bm. 
czynione są przygotowania, by w a- 
partamentach zamkowych zamieszkać 
uógł Prezydent Rzplitei. 


-n 


Kiedy wznowione bedą wykłady 
na uniwersytecie warszawskim. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 14 listopada. (Sz.) Otwar 
cia Uniwersytetu warszawskiego i 
wznowienia wykładów nie należy się 
spodziewać przed końcem grudnia. 
Przed wydaniem rozporządzenia w tel 
sprawie ma być Załatwiony jeszcze 
szereg spraw związanych z zapewnie- 
niem spokoju i ciągłości prac na uniwer 
sytecie, Między innemi chodzi o zała- 
twienię sprawy sądów  dyscyplinar- 
nych Had obwinionymi o udział w zai- 
ściach na umiwersytciee i przeprowa- 
dzenie zmian w adrmimstracji. 

Ze sprawą wiznowienią wykładów 
związana jest ściśle sprawa organiza- 
cyj akademickich tej szkoły, Według 


nowej ustawy, organizacje akademi- 
ckie muszą być do dnia 1 grudnia albo 
zalegalizowane zgodnie z nowemi prze 
pisami, albo też zlikwidowane, Na wni- 
wersytecie warszawskim na skutek je- 
go zamknięcia nie mogą działać organi 
zacje akademików, a temsamein nie 
moga one zalegalizować swego istnie- 
nią w terminie prekluzyjnym do dnia 1 
arudnia. W tych warunkach zachodzi 
konieczność przedłużenią terminu pre- 
kluzyjnego dla organizacyj , akademi- 
ków uniwersytety warszawskiego, Od 
bowiedmie zarządzenie ma się ukazać 
przed dniem 1 grudnia. 


ROZWIAZANIE RADY MIEJSKIEJ 
W BIELSKU, 


Katowice, 14 listopada. (PAT) Wo- 
jewoda śląski zarządził rozwiązanie 
vady miejskiei miasta Bielska, Jedno- 
cześnie mianowany został komisarzem 
rządowym miasta Bielska Wiktor 
Przybyła, dotychczasowy radca magi- 
sinatu w Katowicach. 


WYNIKI WYBORÓW W POW. 


SIEDLECKIM, 
Siedlce, 14 listopada, (PAT) Wybo- 
ty do rad ich ma terenie po- 


wiatu dały następujący wynik: do 200 
rad w 22 gminach lista Nr. 1 (pronzą 
dowa) zdobyła 2.287 mandatów, listy 
opozycyjne zdobyły 27 mandatów. 


mfp 
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OBRADY KOMISJI PARYTETYCZ- 
NEJ W GDAŃSKU. 


Gdańsk, 14 iistopada (PAI) Jak 
wiadomo w polsko-gdańskiem poroze 
nieniu w sprawie wyzyskania portu 
wdańskiego z dnia 18 września br. 
przewidziana jest komisia paryteiycz- 
ua, które; zadaniem jest między inte 
ini obserwacja rozwoju ruchu w por- 
cie gdańskim, badanie statystyki mor 
skiej obrotu towarowego przez Gdańsk 
przedkładanie kwartalnych sprawo- 
zdań rządowi polskiemu i  senalowi 
wolnego miasta oraz przygotowywa- 
mę przewidzianych regulamych zc- 
brań obu stron. Pierwsze posiedzem.e 
tej komisji odbyło się 13 bm. Ustalon» 
piłam prac komisji oraz zasady bieża- 
cej kontroli obrotu towarowego portu 
gdańskiego. zgodnie z porozumienie 
z 18 wrzesnią br. 


PUŁK, FILIPOWICZ PRZYBYŁ DO 
WARSZAWY, 


Moskwa, 14 lisiopada. (PAT) Do 
Warszawy wyjechała część delegaci 
do rokowań lotniczych z pułkown:- 
kiem Filipowiczem na Gzele, celem 
zdania sprawy z przebiegu dotychcza 
sowych rokowań. 


HANDLOWA DELEGACJA ZSSR. BA 
WI W GDYNI. 


Gdynia, 14 listopada. (PAT) Dziś 
przybyli do Gdym przedstawiciele s0- 
wieckiego handlu zagranicznego Bur- 
chanow i Szapiro celem zbadania mo: 
żliwości kierowania transportów drogą 
morską z Sowietów do Gdyni i z Pol- 
ski do Sowietów. przez porty w Lenis 
gradzie i w Gdyni. Goście sowieccy od 
byli konferencie z dyrektorem urzędu 
morskiego a następnie zwiedzili port, 
magazyny j urządzenia przeładunko: 
we. 


—0—— 


Aresztowanie 2 studentów. 


(Telefonem od baszezu voraesnong rw! 


Warszawa. 14 listopada. (Sz) W 
związku z awanturami  studenckicu!: 
na Politechnice warszawskiej. które 
doprowadziły do kilkudniowego zawie 
szenia wykładów. władze prowadza 
energiczne dochodzenia. Nocy ubiegłe) 
przeprowadzono rewizje w mieszka- 
niach studentów podejrzanych o działa! 
ność antyrządową oraz o organizowa- 
nie akcji przeciwżydowskiei, 

W wyniku tych rewizyi anesztowa= 
no 2 studentów Politechniki, Kazimie- 
rza Glinickiego i A. Małaczyńskieyo. 
Obaj byli iuż aresztowani podczas a- 
wantur na Politechnice, a następnie 
zwolnieni z aresztu. Obecnie areszto- 
wano ich z jpowodu uiawnienia dalsze! 
ich występnej dzialalności i wykrycie 
podczas rewizii w ich mieszkaniach 
kompromitującei korespondencji. 


KOPERNIKA 15a 


FILJA PERFUMERJI S FEDERA, 
Svkstuska 7. 


(o sądzą w ž. $. $. 4. 
o wyborach niemieckich? 


Berlin, 14 listopada. (PAT) Prasa 
niemiecka donosi że wedle opini: koi 
miarodajnych mowowybrany Rechs- 
tag zwołany zostanie na posiedzenie 
konstytuniące z końcem łistopada lu 
w pierwszych dniach grudnia, Reichs- 
tag obradować będzie w sali Krolla 
na dawnym placu republikańskim, 

Moskwa, 14 listopada. (PAT) Oma- 
wiaiąc rezultaty piebiscytu i wybo- 
rów w Niemczech. wszystkie pisma 
sowieckie zgodnie stwierdzają, że od- 
były Się one w atmosferze kompietne 
go sterorrzowania wyborców į pod- 
kreślaią, że 3,000.000 kantek z napisa- 
nè nie“ stanowi dowów istnienia zoy 
gamizowanych sii aatyhiienowskich. 


p 


Postać Marszałka Pi 


Nr, z dnia 


_16 tistopada 1933, 


isudskiego 


w oświeieniu „Daily Te.egraph' u". 


Londyn 14 listopada. (PAT) Zna- 
ze swego mało życzliwego Polsce sta- 
nowiska dziennik londyński „Daily 'Fe- 
telegraph“ zamieszcza dziś artykuł o 
Marszałku Piłsudskim. zatytułowany 
„Piłsudski, dyktator w aksamitnych rę 
kawiczkach*. W artykule tym dziennik 
daje wyłątkowo trafna i sprawiedliwą 
ocenę pozycji, iaką w polskim życiu po 
ftycznem zajmuje rząd Marsz. Piłsud- 
skiego. 

Autor artykułu oświadcza m. in, że 
do imienia Józefa Piłsudskiego, marszał 
ka Polski, nie możnaby poprostu przy” 
czepić etykiety „dyktator“. 

Piłsudski dokonał wyjątkoweg: wy 
czynu we współczesnej historii. Przez 
pracę 40-letnią, rozpoczętą samotnie, 
Piłsudski zbudował podstawy odrodze 
mia narodowego; wybudował on pañ- 
stwo, przywrócił swemu narodowi wła 
ściwą pozycię wśród innych narodów. 
Zdefiniowanie formy rządu w Polsce 
od rewolucji w r. 1926 stanowi pro- 
blem do rozwiazania: czy jest to dykta 
tura i demokracja, czy dyktatorska de 
demokracja. 

Na to jest tylko jedna odpowiedź: for 
mą rządu w Polsce jest Piisudski. 
Wbrew innym dyktatorom. Piłsudski 
jest żołnierzem z powolania, a jako żoł 
mierz, wymaga subordynacji wszędzie: 
w koszarach, na polu walki i w parla- 
mencie, ale również tej subordynacji 
wymaga od siebie samego. Piłsudski 
mie jest radykalnie przeciwny prawom 
jednostki; chciałby on utrzymać prawa 
indywidualne i obywatelskie, jednak 
tylko o tyle, o ile nie wstrzymują one 
rozwoju twórczej rnyśli państwowej. 

Dlatego też, prasa opozycyjna istnie 
je w Polsce i rozmaite stronnictwa 
przeciwne Marszałkowi i jego rządom, 
działają legalnie. Marsz. Piłsudski nie 
zniósł wprowadzonej przed nim demo- 
kratycznej konstytucji, Piłsudski stara 
się o przeprowadzenie reformy stopniu 
wo i legalnie. Prowadzona przez Př- 
sudskiego całe życie walka o niepodle 
zgłość Polski, jego lata wygnania na 
Syberii, jego stanowisko przeciwko Re 

ji, a potem przeciwko mocarstwom 
centralnym, jego zwycięstwo nad ar- 
mią bolszewicką. i jego walka przeci- 
wko korupcji, znacza tak wiele, że Pił 
sudski ma nadzieję rządzenia Polską 
bez stosowania metody silnej ręki, bez 
nżywamia przemocy wobec swych 
przeciwników. 

Dwa razy tylko w swej karierze mar 
szałek Piłsudski uciekł się dg brutalne 
go uderzenia: raz w roku 1926, a drugi 
raz w r. 1930, gdy zarządził uwięzienie 
przywódców opozycii w Brześciu. 

Piłsudski — pisze dalej dziennik — 
wstrzymuje się od wszelkiej osobistej 
agitacji, Rzadko kiedy ukazuje się tłu- 
mom. Nie przemawia on publicznie. 
woli pracować samotnie. Prowadzi ou 
żywot ubogiego człowieka. 

Nie udziela nigdy wywiadów; jeżeli 
ima cokolwiesk do powiedzenia, łączy om 
swą deklarację z czynem miłosiernym: 
zaprasza wówczas jednego z redakto- 
rów głównego organu rządowego i dy 
ktuje mu oświadczenie, następnie zaś 


p a JETOJ 
Dlaczego zamordowano króla 


Afganistanu. 


Londyn, 14 listopada. (PAT) Agen- 
cja Reutera donosi z Kabulu, że mor- 
derca Nadr Szacha. Abdul Khal, byl 
służącym straconego przed rokiem wy 
biinego przyłaciela króla Afganistanu, 
'Amamullaha, Ghulam-Nadiemo, Ghulam 
Nadi mianowany był w r. 1929 amha 
sadorem w Ankarze. W roku 1930 zo- 
stał odwołany z tego Stanawiska przez 
Nadir Szacha. Po powrocie do Afgan’ 
stanu w roku 1932 Ghulam. Nadi zo- 
stał stracony. Powszechnie przypusz 
czają. że Abdul Khali popełnił morder 
stwo Drzez zemsię, 


artyku! ten sprzedawany jest różnym 
dziennikom a dochód z tego Piłsudski 
przekazuie biednym ludziom. 


dzi żadna siła, ale przed rządem pol- 


Marszałek prowadzi rząd. W między- 
narodowej. czy wewnętiznej polityce 
polskiei noma żadnego posuniecia, Któ 
reby nie i vlo przez niego kierowane. 

Pragnieniem Marszałka Piłsudskiego 
— pisze na końcu dziennik angielski — 
jest uczynić Polskę wystarczająco sil- 


ną, aby mogła ona odeprzeć wszelkie 
ataki na jej całość. Piisudski, 


głych na polach walk każdego kraju 


Europy, — Piłsudski niegdy nie zaata- 


kuje drugiego kraju, nie rozpocznie wal 
ki mapastniczej i nie będzie konspiro- 
wał przeciwko innemu państwu. 

-—— pm 


który 
| przeżył największą woinę Świata, któ- 
Za kulisami rządu polskiego nie rzą- i ry walczył przeciwko Sowietom, który 
widział czerwoną armię w odległości 
skim kroczy jedną potęga — Piłsudski. : tylko kilku mil od Warszawy, który 
pamięta v tysiącach Polaków pole- 


Ambasadorowie Francji 


i toch u p. Ministra Becka. 


Warszawa, 14 listopada. IPAT) Mial 
ster spr. zagr. p. Józef Beck przyjął w 
poniedziałek ambasadora Francji p. 
Laroche'a i ambasadora Włoch p. Ba- 
stianiniego. 


B. kancierz Marx oskarżony 


0 oszustwo. 


Berlin, 14 listopada. (PAT) Biuro 
Wolffa donosi że Go lzby karnej są” 
du krajowego w Monachium wpłynęło 
oskarżeń e o oszustwo przeciw WyDi- 
tnym przedstawicielom b. partji cen” 
trowej m. in, przeciw b. kanclerzowi 
Rzeszy Marxowi, 


— 


Patologiczny wypadek zbiorowe! halucynacji 


Głosy pras” paryskiej o wyniku wyborów w Niemczech. 


Paryż, 14 listopada. (PAT) Prasa pa 
ryska, owawiając wyniki plebiscytu i 
głosowania do Reichstagu w Niem- 
czech, podkreśla, że głosowanie to nit 
może być uważane za rzeczywisty wy 


raz woli Niemiec, zarówno z powodu i 


slosowania teroru wyborczego i nie- 
możności wystawiania innych list, ia- 
koteż z powodu samych liczb. których 
autentyczność wydaje się podejrzana. 

Ten wynik wyborów — zdaniem Pet 


tinaxa w „Echo de Paris“ — jest dowo | 


dem monstrualności obecnego regime'u 
niemieckiego } świadczy, że władze rza 
dowe nie znały skrupułów w stosunku 
do swych obywateli, Mamy przed sobą 


rząd, zaznacza Pertinax, którego nie 

| można uważać za normalny j za cywili 
zówany. Mamy do czynienia z prawdzi 
wie patologicznym wypadkiem zbioro. 
wej halucynacji. 


„Figaro“ twierdzi, że niespodzianki 
| urny wyborczej zostały zredukowane 
, do minimum pod regime'm, w którym 


i głosowanie powszechne zostało utem- 
perowane przez pakowanie do więzień. 


i obozów koncentracyjnych i przez inne 
sposoby, mniej zwracaiące uwagę. 


W „Le Jour“ 


czech, cytuje następuiący wypadek: 


Leon Barby. pisząc o 
nastrojach w dniu wyborów w Niem- 


Trzech przemysłowców niemieckich 
w Wormacji osadzono w obozie kon- 
centracyjnym w Osthofen za to, że wy 
szli z kawiarni nie wysłuchując radjo- 
wej mowy Hitlera do końca. Ta histo- 
ria ilustruje dosadnie swobodę plebiscy 
tu w Niemczech. 

„Par s-Midi* stwierdza, że kampa- 
nia wyborcza w Niemczech odbyła sie 
pod hasłem roszczeń Niemiec w dzie- 
dzimie polityki zagraniczne:. 

Obecme Hitler musi więc  dotrzy- 
mać słowa j wraz z całym narodem 
niemieckim przystąpić do przekreśle- 
nią kilku stronic traktatu  wersaiskie- 
wo. 


Przewodniczący rozprawy boi się. 


by Liibbe za dużo n.e powiedział. 


Berlin, 14 listopada. (PAT) Na ponie 
działkowe) rozprawie 0 podpalenie 
Reichstagu powszechne  zaciekawienie 
i poruszenie wywałało zachowanie, się 
Liibbego, który Siedział z głową pod- 
niesioną. rozglądając się ciekawie do- 
koła. 


Pytania Liibbemu zadawali współo- 
skarżeni i przewodniczący, Lübbe o- 
świadczył m. in, że w Niemczech byi 
w połowie października 1932. 

Świadek Grave, fryzjer z Hennines- 
aoriu, twierdzi, że w przeddzień pożaru 
Reichstagu widział rzekomo  Liibbego 
przed swem mieszkaniem w towarzy- 


stwie kilku osób. Lübbe, wyprowadzo- 
ny przed stół trybunału, na pytanie, 
czy to jest prawda, odpowiedział: Nie 
mogę powiedzieć. 

Przewodniczący zapytuje Liibbezo, 


da: — U „nazich* (jak wiadomo, jest to 
skrót nazwy narodowych socjalistów). 
Słowa te wywołują na sali zrozumiałe 
poruszenie. 

Przew.: A gdzie to było? 

Liibbe: Koło Szpandawy. 

Przew.: A u kogo pan był? 

Liibbe (z wahaniem): U nikogo... 

Na uwagę przewodniczącego, że prze 
cież przed chwilą Libbe zeznał, że by! 


wiedeński sąd zaangażował kata. 


Wiedeń, 14 listopada. (PAT) Po za- 
prowadzeniu w związku z zamachami 
hitlerowskiemi, sądów doraźnych i ka- 
ry śmierci w Austrii. wiedeński sad 
karmy zaangażował już nowego kata. 

Jest nim Jan Lang, krewny kata 
z czasów dawnej Austrii. Lang liczy, 
lat 50 + jat robotnikiem fabrycznym. 
Ża swoie funkcie nie będzie otrzytny= 
wał stałej płacy, !ecz bedzie płatny 
od wypadku Ze swego honorarium 
Lang będzie musia? opłacać swych po- 
'mocników, 

Kronika policyjna notuje znowu sze 
reg zamachów zorganizowanych przez 
narodowych sociallstów, 

I tak w pobliżu Grucu usiłowamo zńi 
szczyć kabel elektryczny. W Dorn- 
bira w Styrii wysadzony w powietrze 
maszt kablowy, skutkiem czego nie- 
sto pnzez kilka godzin pogrążone byto 
w ciemnościach. W pobtżu granicy ba 
wiamskiej nar.-social ści ostrzcłiwalę pa 
ingł Heinwehry. pełniącą służbę gra- 
niczną. 

Na miedzielę nar.soc aliścj protekto- 
wali urządzić demons'racię w formie 
bicia dzwonów w kościołach wiedeń- 


skich na znak zwycięstwa narado- 
wych socjalistów w wyborach w Rze 
szy. Policja wcześniej poinformowana 
o tych zamiarach, przeszkodziła tym 
płacjiom, 

Wczoraj aresztowano 225 osób za 
udział w demonstraciach ulicznych. M. 
im. aresztowany zostat za opór wła- 
dzy sekretarz Il,  Międzynanodówki, 
Fryderyk Adler. Po spisaniu protoko- 
łu wypuszczono go na wolna stopę, 


| Dwóch górników zginęło 
| w kopalni. 


Sosnowiec, 14 listopada. (PAT) Na 
terenie szybiku w Wajkowicach Ko- 


mornych zawaliła się Ściana, przysypu 


jąc górnika Jana Hutmańskiego, który 


| 

| poniósł Śmierć na miejscu, 

| Król. Huta, 

| podziemiach kopalni Lisandra“ 

| wały się masy węgla, przysypując 27- 
letniego górnika Stefana Szulca, który 
po przewiezieniu do szpitala zmarł 

| wskutek odniesionych ram. 


gdzie był potem, na co Lübbe odpowia 


14 listopada (PAT) W ; 
oder- 


u „nazich“, 
haniem: 

— Byłem na zgromadzeniu. 

Dalej Lübbe przyznaje, że rozmawiał 
z kilkoma osobami i otrzymał od nich 
pieniądze, nie może jednak odpowie- 
dzieć kto to był. 


oskarżony odpowiada z wa 


W tej chwili zapytuje Dymiirow, 
czy Liibbe powrócił z Henningsdorfu 
sam do Berlina i czy rozmawiał z do- 
zorcami w schronisku policyjnem. Lib- 
be odpowiada przecząco. 


Dymitrow zapytuje Liibbego, czy w 
Fienningsdorfie, który, według świadka 
Gravego, był twierdza komunistów, by 
li również i narodowi socjaliści. Liibbe 
odpowiada twierdząco. Wywołuje to po 
ruszenie na sali. 

Zkolei przewodniczący pyta, skąd o= 
skarżony o tem tak dobrze wie. Lubbe 
odpowiada: 

— Przecież widziałem ich w mundi 
rach. 

Na pytanie Dymitrowa, dlaczego Lüb 
be wyjechał do Henningsdorfu i na u- 
wagę, czy to był tylko zbieg okoliczno 
ści, że tam przenocował, Lübbe uśmie 
chając się, odpowiada, że tam było nai 
lepsze miejsce na nocleg. Dymitrow 
chce zadawać dalsze pytania, ale prze- 
wodniczący mu przerywa, zaznaczając 
że nie należy zastraszać Liibbego į już 
w pierwszym dniu nużyć go pytania- 
mi. Na tem rozprawę odroczono do 
wtorku. 


WWE e—a 


| 
HITLER U HINDENBURGA, 
Berlin, 14 listopada. (PAT). Agenc'a 
Wolfia donosi, że Hindenburg PR M 
kanc. Hitlera, z którym w związku 
wynikami wyborów w Niemczech 0- 
mawial kwestje polityczne, Prezydent 
Rzeszy wyraził przytem kanclerzowi 
podziękowanie za dokonanie dzieła zie 
poe dnoczenia narodu niemieckiego, 
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w aers two opieki szołecznej opra- 
> projekt nowelizacji rozporzą- 
dci spisie robót, wzbronionych 

to anym į kobietom. 
Miej lekt ten nie wprowadza bynaj- 
5 Jakiejś nowej zasady do ochro- 
Polskie acy robotników. Ustawodawstwo 
, tak jak į ustawodawstwa in- 
tajów. oddawna iuż ustaliło stis 
Przy których nie wolno jest za- 
ać miod: ocianych i kobiet, wyko- 
tie ich bowiem jest zbyt ciężkie 
tę da -Zólnie szkodliwe i niebezpiecz 

tej kategorii pracowników, 
€2 obecnie chodzi iedynie o ko- 
dż Spisu, wydanego w 1925 T., 
Vwę, którą wysuwało stopniowo 
Shig cał ciągu całego czasu, w jakim 
tychczasowy obowiązywał, 

> Raj kt wykazuje tendencję rozsze- 
Zakresu prac wzbronionych, nie 
la M jednak stopriu w stosunku do 
Bzy, co do młodocianych. Należy 
Szczać. że wchodzą tu w grę 
4 Całkiem przesłanki, jakie decydu 
ky, zakazje prac w obu tych wypad- 


K akąz w stosunku do młodzieży jest 
cz owy z chwiią bowiem ukoń 
Gog Drzez młodocianego lat 18, Prze- 
Osiye on do kategorji robotników do- 
Ro h i spis robót wzbronionych iuż 
€ obowiązuie. 
fobie Czej rzecz sie ma w stosunku do 
Wyda zakazy tu są bezterminowe. po 
bót, Ją usunięcie na stałe od szeregu ro 
Waatea Często lepiei p'atnych, właśnie ze 
Aiu na ich szkodliwość lub znacz- 
boat niezbędny przy ich wyko- 
Na też w'ród zwolenniczek równo- 
M Wnienią kobiet istnieje dość głośno 
tacy się kierunek (t. zw. Mię- 
M Atodówka Drzwi Otwartych). 
Mg a wialacy się kategorycznie 
teg m ograniczeniom w tym za- 
Ni e 
= dezyderat, wysuwany przez 
Iermmek, jest niemożliwy do prze- 
ÓW zema z punktu widzenia intere- 
GM Cznego. Jest faktem bowiem mie- 
ere Ecznnym i udowodnionym przez 
SR badań fiziologicznych ! statysty 
w Ch żę organizm kobiecy z natury 
Że kaj lest słabszy, niż orgamizm męski, 
tą bieta częścici choruje i łatwiej ule 
bąqóźnego rodzaju  zatruciom "rzy 
kop; - Ale poza bezpośrednią ochroną 
kę Y. jako jednostki - robotnicy, za 
mają na celu ochrony jej  drugiet 


Danysz aw T. WISŁOCKI, 


Hy śloqrięcie pomnika ku czci Włady- 
ję. 1 Bełzy budzi we mnie wspom- 
Er dawnych „dobrych“ czasów. 


podobnie ala.ego dobrych, że 
kipata łem wtedy ani połowy tych lat, 
A Zaczynają się już znaczyć siwi- 
Koh x kroni ach, Być może jednak, że 
$ p" tę powodowała okoliczność, 
SE wprost z ławy gimnazjalnej 
Szczęśc'e dostać sie w atmo- 

ei Świątyni książki, źródłą wiedzy i 
$ był od wieku jest i pozo- 
Zakład Narodowy imenia OSso 
um, Obraz tych lat górnych i 
dą wych przysłoniła poniekąd woj- 
czasie jej trwania  mamowoli 

Mya O sie uwage na chwieę bieżącą, 
oną AC umysł w kierunku wynale- 
jj Sposobów przerwania gmoźnych 
lraiowamia życia : mienią, a 
Mmmiej ofiarowania ich na cele 


Ma ogie i święte, a nie dla pnd- 
my "ią egzystencji naszych ciemięz 
cz Po wojnie, kiedy poczęły Się 


j zdawało się nie- 
Aio. marzenia, kiedy cały Świat w 
4 


lnem tempie przybierał coraz 
3 ustrojowe, żyło się zno- 
S K najin esywniej chwilą obecną, 


Na s straży : 


0 nowelizacji spisu robót wzbronionych kobietom i miodocianym. 
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jeszcze funkcji społecznej — jako mat- 
ki. Szereg bowiem czynników, używa 
nych w przemyśle (ołów. rtęć i inne) 
nietylko wpływają szkodliwie na zaro 
wie robotnicy, ale odhi'aią się fatalnie 
na jej macierzyństwie. Wzglad ten mu 
si przeważyć wszelkie, stugzne skąd- 
inąd, dążenia emancypacyjne i przesą- 
dzić o dalszem stosowaniu zakazów. 
Jednak zakaz pracy. chociaż często 
niezbędny, nie może być traktowany, 
jaku najlepsza forma ochruny pracow- 
ników, Jest to ostateczność, do którei 
trzeba się uciekać wtedy, kiedy nie 
można pracy tak organizować, aby 
przestała ona być szkodliwą, Jesli więc 
np., dzięki ulepszeniom technicznym 
można obniżyć zbyt wysoką tempera- 
turę, wymaganą dła pewnego rodzaju 
pracy, jeśli można uchwycić pory czy 
szkodliwe pyły bezpośrednio w miei- 
scu ich wytwarzania się tak, aby zosta 
ły one całkowicie usunięte z miejsca 
pracy — niema wówczas bowodu do 
dalszego stosowania zakazów, s 
Tego rodzaju tolerancie przewiduje 
projekt Mimisterstwa opieki społecz- 
nej, wprowadzajac * jednak z koniecz 
na tu, daleko idąca ostrożnością. 
Projekt przewiduie wydawanie przez 
Ministerstwo opieki społecznej zezwo- 
leń na pracę kobiet i młodocianych W 
tych wypadkach. kiedv poszczególny 
zakład pracy zastosuje odpowiednią 
organizację pracy i udoskonalenie urzą 
dzeń technicznych, któreby zabezpie- 
czaty dostatecznie życłe i zdrowie pra | 


- dnia 16 Wema” 1033, 


rewia. 


cowników, oraz ochtonity ich od ze- 
tknięcia się z szkodliwemi dia zdrowia 
czynnikarni. 

Zezwolenie, raz wydane, może zo- 
stać w każdej chwili cofnięte, w razie 
mezachowanią warunków, ną  ialich 
zostały wdzielone. 

W ten sposób, mimo różnych zastrze 
Żeń, nic zamyka się drogi przedsiębłor 
com do cclowęgo wprowadzania uleg- 
SZEŃ, przeciwnie, dodaie się im bodźca 
w tym kieruuku. 

Projektowany 
nych został 
przejrzyście, 


spis robót wzbronio- 
©wracowany niezmiernie 
wprowadzą bowiem, nie 
uwzęlędniotv poruzednio, podział prac 
według poszczególnych gałęzi pro- 
dukcji posiada ponadto część ogólną, 
w której mieszczą Się zakazy general- 
ne. odnoszące Sie do całego przemysłu 
(np. "określenie najwyższej temperatu 
ry. ponad którą praca Jest zakazana, 
Ścisie sprecyzowanie naiwyższej nor- 
my ciężarów, zależnie od sposobu i 
terenu ich przenoszenia i t. p.). 


Wsrrowadzenie w życie nowego spi- 
Su brzyczyni Się z pewnością do wzmo 
żenia ochrony pracy kobiet i młodo- 
cia:rych oraz ułatwi zadanie inspekto- 
rom pracy, którzy obecnie nie zawsze 
mogli przeprowadzić słuszne meryto- 
rycznię postułaty w tasm zakresie ze 
względu na niezbyt jasne siormułowa- 
vie niektórych purktów ohechego Spi- 
SU. J. M. 


osmoza 


Zbiórka książek. 


Dnia 15 Fstopada zaczyna się zbiór- | eun'cznie obcego Środowiska, gdyż tra 


ka książek dla bibniotek oświatowych 
Małopolski Wschodniej. Ulotki rozno- 
szone po mieszkanach prywanych, 
Oraz afisze rozplakatowane w mieście 
zwracają uwagę na groźne Zamiedba= 
nię tej ważnej dziedziny oświaty Mido- 
wej Stan bibliotek oświatowych wy- 
maga istome natychmiastowej popra- 
wy. Statystyka wykazuje, że na tere- 
mie licznych powiatów tej części kraju 
istnieje zaledwie po kilka czasem nie 
więcej nad cztery biblioteczk: oŚwiato 
we, zaopatrzone nad wyraz nikło w 
kilkadziesiąt książek, 

Chłop polski pozbawiony lektury, 
staje sie mniej odporny na wpływy ! dzenie groźne 


„Pan Naczelnik Bełza". 


Wspomnienia z przed iat dwudziestu. 


ciągłem naprężeniu nerwów 
zrobły swoje. Powoli przestajemy re 
agować na tak mawet silne bodźce, jak 
możliwość nowej straszniejszej od po 
przednie; wojny, a myśl coraz częściej 
biegnie wstecz i wywołuje obrazy 
przeszłości, może niezupełnie iuż zgo0- 
dme z rzeczywistoścą, może zanadio 
up.ększome i wyidealizowane, ale taki 
to już zwykle jest bieg rzeczy, że wo 
bec szarych ciężkich chwil współcze- 
sności zawsze przeszłość jesť złota i 
Jasną, 

W mych wspomu'eniach młodości 
postać Władysława Bełzy zajmuje z 
wielu względów jedno z pierwszych 
miejsc. Miałem sposobność zbliżyć się 
do niego w początkach 1907-g0 roku, 
a więc w ostatniqn Okresie Żykią au- 
tora „Katechizmu polskiego dziecka, 
kiedy to tak dawniej czynny i rzutki 
człowiek wycofał się zupełnie z ży- 
cią publicznego. dzieląc czas jedynie 
między Ossolineum i dom. W umyśle 
moim tkwi obraz Starszego mężczy- 
zny, bardzo już bliskiego do przejścia 
do kategorii sSłarców „Średniei tuszy i 
więcej, niż średniego wzrostu, © si- 
wych włosach, wydatnych wasach | 
krótko przystrzyżonei brodzie, w Cwi. 
kierze z poza którego patrzyły mądre, 
silnie zmróżone oczy  krótkowidza. 
Kiedy. przymknę oczy. zdaje mi cię, 


| 


ci żywy kontakt z kuimira polską, jaki 
zapewnią mu książka polska i cola się 
kulturalnie schodząc niejednokrotnie 
do stanu wtórnego analfabeyzinu. Naż 
częściej przyczyna złego tkwi wła- 
śne w tem, że nie ma on możności 
dotarcia do dobrej i pożądanej przez 
niego lektury, Obowiązkiem sbołeczeń 
stwa polskiego, obowiązkiem pierwszo 
rzędnej na naszym 
zaradzić temu n'ebezpieczeńis'wi: ener 
gicznie i doraźnie, popierając usiłowa- 
uia Rządu i Samorządów, podejmowa- 
ne dia szerzenia oświaty ludowej. Po- 
wodzenie akcji:, mającej na celu zata- 
dzenie zroźnemu stanowi rzeczy, za” 


że widze go starannie ubranego. „kro 


czącego" nigdy bowiem nie szedl. ale 
kroczył poważnie, równym, powol- 
nym systematycznym chodem, z tecz- 
a papierów w ręce. Sadzac z cech 
zewnętrznych można było wnosić, że 
to czlowiek zimny. niedostępny. Wy- 
rachowany nieuczymny. który prze- 
szed! przez życie z myślą tylko o So- 
bie, W rzeczywistości było wręcz 
przeciwnie, W młodości rzutki, energi- 
cZNY, wesoły, towarzyski, few sallp= 
nowy i pogromca serc  mniewieścich, 
pełen zapału mie liczącego SIĘ z reali- 
zmem Życia, porywający Się pozortwe 
z motyką na słońce, memający w Sso- 
bie ani cienia samolubstwa  patrjota 
tiepośledmiej miary, pod wpływem roz 
wiiającei się choroby serca przełamuje 
swą bujną naturę, przeistacza sie W 
systematycznego, powolnego, napo. 
zór zimnego mężczyznę. Zmana try- 
bu życia į pewnych cech charakteru 
dozwolły mu dożyć 66-ciu lat, nie xd 
rywając go od ulubionego warsztatu 
pracy literackiej i administracji Zakta- 
du Ossolińskich, 

Pierwsze moje spotkanie z Bełzą 
dma 31-go stycznia 1907 roku mie na- 
leżało do sympatycznych, W dnia 
tym m'ałem o godzinie 10-te1 rano zło- 
żyć przysięge służbową w Bibiotece 
Ossolińskich, ale z powodów naizupeł 
niej odemnie niezależnych spóźniłem 
sie o Pare mnw. W mrocznym kory- 
tarzu Ossolnerm spotkałem siwego 
bardzo dostojne kroczacego i groźnie 
z poza szkieł patrzącego pana Z napie- 
rami w ręku. Kiedy zapytany przez 
niego 0 cel mego przybycia wyYżaśni- 


terenie wagi jest į 


Á m r a W A WWO AAAA PO A O OD A W MH M 
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pewmić może patriotyczne obywatel- 
stwo przez wydatne poparcie zbiórki 
książek, inicjorowane; przez Woiewó- 
dzki Komitet obchodu Tygodnia Książ- 
ki Poiskiej we Lwowie. 


Każdy tedy. komu dobro s rozwóji 
kultury polskie; na kresach nie są ob- 
ce, niechaj przeglądnie posiadane książ 
ki a każdą odpowiednia dła wskazane- 
go celu „dia właścicieła już meaktualną 
— niechaj oferuje dla bibliotek oświa- 
towych. gdzie ona spelni ważkie prze- 
Znaczenie, szerząc słowo i myśl polska 
wśród łaknącego ich kresowego ludu. 

Książki wybrane można składać 
bądź do rąk słudentów wyższych u- 
czem zgłaszających się po ich odbiór 
w kilka dni po wręczeniu propagando 
wej ułotki, bądź też odnosić wprost dn 
lokalów zbiórki: ut. Mochnackicgzo I. 5, 
(Bibliotską Uniwersytecka) ul. Czar. 
wieckiego |. 1, II p. (Zarząd Okręgowy 
T. S. L), lub ul, Wiśniowieckich |. 4 
m .nr, 13, (Polskie Towarzystwo Emi- 
gracyjne), 


Wojewódzki Kom te: Tygodmą Książ 
ki Fałskiej ; Polskie Towarzystwo Emi 
gracyjne w czasie od 15 iństopaca de 3 
grudnia b. r. przeprowadzają celem za 
silenia polskich bibliotek oświatowych 
na terenie kresów południowo-wschod 
nich oraz ceiem pozyskania Książck dla 
polskiego emigranta zbiórkę książek 
przy współudz ale Młodzieży Akade- 
inickiej zrzeszonej w Czyiery Akade- 
iwickicj, Sodalicjach Akademickich oraz 
w stowarzyszeniu „Odrodzenie, 
Ufiarowane książki prosimy składać 
na ręce członków czynnych tej akcji, 
którzy począwszy od 15 listopada za- 
opatrzeni w odpowiednie legitymacje 
osobiste odwiedzać będą polskie mie- 
szkana prywatne w godzinach popo- 
tudniowyci, lub też wprost w iokalach 
zbiórki: ud, Wiśniowieckich I 4 ur. 13 
JPoiskie Towarzystwo Emigracyjne). 
ul. Mochnackiego 1 5 L p. (Biblioteka 
Uniwersytecka) uł. Czarnieckiego 1 1, 
IM p. (Zarząd Okregowy T. S. L.) — 
Wojewodzki Komitet Tygodnia Książ- 
ki Polskiej: Prezes: Dr, Dr. Joachim, 
Namysł, Przewodniczący Sekcji: Dyr. 
Dr. Rudo'f Kowla, — Zarządd Polskie 
zo Towarzystwa Emigracyjmego: Pre 
zes: Red. Bron sitaw Laskowaicki. Pre 
zes sekcii: X. Franciszek Komander, 


KOPERNIKA 15a 


FILJA PERFUMERJI S. FEDERA, 
Sykstuska 7. 


łem, że otrzymałem posadę  „stypen- 
dysty* i przychodzę złożyć służbową 
przyst s:4, gmoźny pan, głosem drżą- 
cym z tłumionej irytacii, która nie K- 
cowała z uroczystym wygiądem zew- 
uętrznym wypalił mi srogie kazane. 
Treści jego dziś nie pamięlam, ale 
wiem, że chętnie byłbym się scho- 
wał do mysiej dziwy przed  stroiurą- 
cym mme, którego w duchu uważa- 
łem za kuratora, albo conajmniej dy- 
rektora. Po daniu mi srogiei admonicii 
kazał mi mój domniemany przyszły 
władca iŚć za sobą. Wszedłszy wraz 
z nim do pokoju dyrektora zobaczy- 
iem ze zdumieniem, że Ów, jak sądzi- 
łem starzec jest omal nie młodzikiem 
wobec tych, których tam zastałem. W 
młęboksm fotelu siedział schylony wie- 
kiem zastępca kuratora 86-00 letni 
Antoni Malecki, przy pułcie widniała 
bandzo wysoka. szczupła, surowa po 
stać 70-ietniego dyrektora Wiojciecha 
Kętmzyńskiego, koło pieca grzał się 
wsparty na lasce z zielonym daszkiem 
na oczach, najstarszy ze wszystk'ch 
były kustosz Muzeum XX. Lubomire 
skich Edward Pawłowicz. a pod œ- 
knem spacerował powoli naimłodszy 
z obecnych, ale z różnych powodów 
wedaleko odbiegający duchem od ze- 
bramych, kustosz Bronisław Czarnik. 
Wyrozumiały. znany mi już osobiście 
profesor Malecki uspokoił wzburzone- 
mo „pana naczelnika“ i odebrał ode- 
mnie przysiegę, 

Tak odbyło się moje zapoznanię z 
Władysławem Belza. W ciagu nasten- 
nych sześciu lat miałem Prawie co- 
dziennie sposobność stykać Sin za sł 


Wiadomości biEżĄCE 
15 Środa 


Leopolda 
-t lutro: M. B. Ostr. 


R Wschód słońca 6*56 
hou... żachód słońca 15:45 


TEATR WIELKI 

Środa 15 bm. godz. 7.30 „Fraulein Dok- 
tot'', 

Czwartek 16 bm. godz. 6 pop. „Wesele“ 
przedstawienie szkolne. 

Piątek 17 bm. godz. 7.30 „Fraulein Dok. 
tor'*. 

Sobota 18 bm. godz. 3.30  „Robiason 
Kruzoe*. przedstawienie szkolne, — Godz. 
7.30 „Wesele”, 

Niedziela 19 bm. godz. 3.30 „Robinson 
Kruzoe“. — Godz. 7.30 „Fraulein Doktor“ 


TEATR ROZMAITOŚCI 


Środa 15 bm. godz. 7.30 .Moja siostra 
i ja“. 

Czwartek 16 bm. godz. 7.30 ..Moja sio- 
stra i Ja. 

Piatek 17 bm, godz, 7.30 „Moja siostra 
mag 

Sobota 18 bm. godz. 7.30 „Moja siostra 
i ja”. 


Niedziela 19 bm. godz. 3.30 „Dzika pszczo 
ła”. — Godz. 7.30 „Moja Siostra i ja“. 


COLOSSEUM: Film „Kariera Kel- 


nerki“ Rewia: „Najpiękniejsze Polki 
Swiata“, 
WIADOMOŚCI RADJOWE. 

„Wojenny dzień“ w Rādio. Dziś t.i. 15 


b. m. odbywać się będzie w Warszawie 
próbny atak gazowy. Będzie to realna wi- 
zja wszystkich okropności przyszłej wojny 
gazowej. Ludność cywilna niezbyt dobrze 
obeznana ze sposobami bronienia się przed 
zatruciem Lędzie informowana przy pomo. 
cy radja. Od godz 8.30 poczawszy Specjal 
nie przygotowani informatorzy będą przez 
mikrofon podawać wiadomości o poszcze- 
gólnych etapach ataku, o majbadziei zagro» 
żonych punktach i o miejscach w których 
można schronić się przed gazami. Audycja 
ła. będąca już zupełnie o typie woiennych 
zastosowań radja trwać będzie to godziny 
11.30 w południe. Ponieważ w najbliższym 
czasie odbędzie się podobny atak gazowwv 
we Lwowie, pożyteczną jest rzeczą, aby 
wszyscy wysłuchali tej jedynej w swoim 
rodzaju audycji radiowej, gdyż informacie 
podane dziś przydadzą się na przyszłość. 


KINOTEATRY. 
ADRJA: „Głos pustyni“. 
APOLLO: „Szpieg w masce* (Han- 
ka Ordonówna). 
ATLANTIC; „King Kong“. 
CASINO: „Tysiąc i druga 
CHIMERA: „Chandu“. 
GRAŻYNA: „Hallo Paryż! Hallo Ber 
lin!“ 1 rewia. 


noc“ 


Pró 


Wr. z_dnią 16 'istopeada 1933. 


bne zaszeregowanie urzędników 


na terenie całego państwa. 


Poszczególne Ministerstwa wydały 
zarządzenie, aby wszystkie urzędy na 
terenie całego Państwa przeprowadzi- 
ły próbne zaszeregowanie urzędników, 
a to w związku z pracami Prezydjum 
Rady Ministrów na temat rozborządze 
nia wykonawczego do przepisów o no 
wem uposażeniu urzędników. Przed 
kilku dniami prace na terenie całego 
Państwa zostały ukończone, a odno- 
śne materiały otrzymały poszczególne 
ministerstwa. Próbne  zaszeregowanie 
wszystkich urzędników zostało wyko- 
nane z uwzględnieniem możności prze- 
noszenia poszczególnych osób do it- 
nych grup płac t. i. niższych lub wyż 
szych, jak też odpowiadających dotych 
czasowej płacy, Wynik próbnego za- 
szeregowania urzędników będzie stano 
wić podstawę do zorientowania Się 


czynników rządowych, czy ogólny stan 
nie spowoduje obciążenia Skarbu. 
Wczuraj w Prezydium Rady  Mini- 
strów odbywały się obrady celem roz- 
patrzenia wyników próbnego zaszere- 
gowanią. Zależnie od tych wyników 
będą obracowane przepisy rozporzą” 
dzenia wykonawczego, Zasadą jest, a~ 
by nie stworzyć nowych obciążeń. Jak 
się dowiaduje korespondent Agencii 
Wschód, nowe uposażenia mają w przy 
bliżeniu odpowiadać dotychczasowym 
i przy zaszeregowaniu najbardziej od- 
powiadać dotychczasowej grupie plae 
cy. Istnieje tendencja, aby urzędnik at- 
bo nic nie stracił, a w każdym razie 
przy odpowiedniem  zaszereęgowaniu 


nie tnoże stracić więcej miż 7 pre. O- | 


czywiście urzędnicy przy zaszerego- 
waniu mogą też zyskać na wymiarze 
uposażenia. 


aee eaea 


KOPERNIK: „Nowoczesny Robin- 
zon Kruzoe“, 
MARYSIENKA: „Nowoczesny Ro- 


binzon Kruzoe“, 

MIRAŻ: „Kongres tańczy“ 

MUZA: „Dlaczego zgrzeszyłam“ 

PALACE: Jan Kiepura „Zdobyć cie 
muszę”. 

PAN: „Ekstaza“. 

PASAŻ: „Napiętnowani ludzie bez su 
mienia“. 
- „Rok 1914“ Jadwiga Smosar- 
ska. 

STYLOWY: „Żona z drugiej ręki” 
oraz rewia z Bukojemską i Belskim. 

ŚWIT: „Pod Twoją obronę“ 

UCIECHA: „Braterstwo ludów* i 
rewia. 


— ^ — — 


-— Z Teatru Wielkiego, Dzisiąi we środe 


cydzieło poety ujęte w ramy pełnej pietyz. 
mu reżywerji J. Strachockiego w znakomi- 
tej obsadzie i pięknej dekoracji A, Prona- 
szki, stanowi rajświetniejszą atrakcję ar- 
tystyczną, szczególnie ważną dla szerokich 
kół kształcącej się młodzieży, Niezmiernie 
niskie ceny udostępniają wszystkim uirze- 
nie tego porvwającego widowiska, 

— Rewia medy w Teatrze Rozmaitości 
we Lwowie. Coraz większą sensację budzi 
wśród sier wytwornych m, Lwowa zapo- 
wiecź pieriwszej wielkiej reprezentacyjnej 
rewii mód, która się odbędzie w niedzielę 


' 1y listopada [933 o godz, 12 w południe w 


po raz 76 największą sensacja repertuaro- | 


wa ostatniej doby ,Franlen Doktor“ iz 
ktomontaż J. Tepy który osiągnął wręcz 
fenomenalne powodzenie na wszystkich 
scenach polskich. Pomimo  tylokrotnych 
przedstawień kapitalna ta sztuka budzi 
wciąż olbrzymie zainteresowanie wśród 
majszerszych kół publiczności, 

— Z leatru Rozmaitości, Dzisiaj. oraz w 
dri następne najczarowniejsza z komedyi 
muzycznych A. Benatzkego „Moja siostra 
i ja“, ostatni „przebój“ scen zagranicznych. 
nowość. która w całej Polsce odniosła nie- 
bywały sukces, Abonament 3. 

— Przedstawienie szkolne 


„Wesela“ w 


' Teatrze Wielkim. We czwartek 16 b. m. o 


g 6 popol. odbędzie się przedstawienie 
„Wesela“ St. Wyspiańskiego. Genjalne ar- 
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wnym poeta dzieci į pierwsze niemiłe 
wrażenie ustąpiło rychło uczuciu wiel- 
kiego szacunku. powożania, sympatji i 
oddania dla bezgranicznie dobrego, 
milego. uczynnego człowieka, który 
darzył mmie swemi względami i życzii 
waością. Przekonałem Się, że ten szty- 
wmy czlowiek, znalazłszy sę w zam- 
kniętem kole znajomych przekształcał 


się w wesołego towarzysza, który 
prawdopodobnie chetnie  wychyłliłby 
niejeden kieliszek wina i zataúczyi 


walczyka z urodziwa damserką, gdyby 


wie., chorobą serca. Obdarzony dosko- | 


nałą pamiecią i specialmym  talemter 
gawędziarskim skupiał około siebie gro 
no zawsze chętnych słuchaczy, którzy 
z wielkiem zaciekawieniem przysłuchi 
wali sie zajmującym opowiadam om i 
priześlicznym  anmegdotom „pana ma- 
czelnika*,  niepozbawionym pewnej 
subtt'nei pikanterii. Bo Bełza miał o 
czem opowiadać, w życiu swem nie Z 
jodmego pieca chleb jadał, zwiedził 
kawał Świata od Peetersburga po Nea- 
pol į od Kazania po Paryż, znał bar- 
dzo wielu wybitnych ludzi, był lekto- 
rem i akiiorem, poetą dzieci i star- 
szych, literatem i księgarzem, urzęd- 
nikiem Wydziału krajowego we Lwo- 
wie, sekretarzem Ossolineum i naczell- 
n'kiem Wydawnictwa książek szkol- 
nych. Z jego imicjatywy powstał Teatr 
polski w Poznaniu, Towarzystwo lite- 
rackie im. Adama Mickiewicza. Kasyno 
literackie we Lwowie, był wraz z Kra 
szewkim wpółtwórcą „Macierzy Pol- 
skiej” itd, Aje hodai czy nie najbardziej 
initowanym tematem opowadań by- 
ły szczególnie przez 


Włochy. Jako młodzieniec į początku- 
jący poeta odbył pierwszą podróż za- 
graniczną do słonecznej Dalii którą na 
czułym na bodźce estetyczne umyśle 
zrobiła niezatarte wrażenie, tak, że w 
późniejszych latach jeździł tam jeszcze 
kilkanaście razy, a wybierał sie omal 
«o kwamtał, Przeważnie iednak koñ- 
Czyły sie te wycieczki na projektach, 
tub na dojechaniu do Wiednia, skąd 
zmęczony drogą podróżnik zawracał 
do domu. „Włoskie“ rozmowy były 
często prowokowane przez młodszą 
brać Ossolińczyków, miały bowiem 
dziwną własność rozszerzania kiesy 
pana sekretarza i ułatwiały dostanie... 
zaliczki. 

Szczególne uroczysty jakby kapłań 
ski wygląd przybierał Bełza, skoro Zia 
wiały się u niego wycieczki małych 
dzieci. Zgromadzone dookoła niego 
dzieciak. patrzyły. jak w tęczę na at- 
tora tak znamych wierszyków. ten zaś 
przemawiał do nich z miłością naiczuł 
szej matki, Słowa iego wpadały gltębo 
ko w młode duszyczki i zapewne nie- 
raz zdecydowały o charakterze ı przy 
szłości słuchających, 

Do specjalnych zwyczaiów Bełzy, 
znanych tylko funkcjonariuszom Za- 
kładu Osolińskich, należały godziny 
uizędowe „pana naczelnika”, Oto w la 
tach kiedy go poznałem, przychodził 
do biura bardzo waześnie, zwykle oko- 
ło godziny siódmej, ą w lecie znacznie 
nawet wcześn ei, W następstwie tego, 
w chwil kiedy przychodziliśmy do Za- 
kładu on kończył swe azynności, prze 


Belzę ukochane | chodzit z biur sekretarjatu do bibliote- 


Teatrze kczmaitości. 

— (Colosseum. Dziś po raz ostatni cie- 
sząca sie niesłabnacerm powodzeniem rewia 
„Najpiękniejsze Polki świata” w wykonaniu 
doskonałego zespołu z Melą Grabowska. 
W. Morawska. Relską H. Heleńska, T. Pi- 
larskim, W. Jamkowskim. A. Suchcickim, 
K. Ostrowskim na czele, Niemilknące okla- 
ski zbiera cały zespół za doskonałe ske- 
cze, wesołe piosenki i za piekne tańce. — 
Na ekrame film p.t „Kariera kelnerki W 
przygotowaniu premiera przebojowej rewii 
dotychczas nie widzianej we Lwowie. Do 
rozpoczęcia |-fo seansu ceny miejsc zni- 
żome. 

— Kino-rewja „Stylowy* Dziś ostatnie 
przedstawienie kapitalnej rewji „Z całego 
serca". — Jutro premiera nowego progra- 
mu: Nowa rewia p. t. „Automat miłości" i 
film „Dzika dziewczyna“ z Klarą Bow. 
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— Asyż dawniej a dziś, Na ten temat 
odczyt wygłosi p Helena Gubrynowicz w 
sali paraf. Marji Magdaleny w piątek 17 
b. m. o godz. 18. Odczyt będzie bogato ilu 
strowany przeźroczami, 

= Esperanckie Koło kult.-ośw, im, prof. 
B. Dybowskiego zawiadamia, że dodatko- 


ki na pogawędkę, a około godziny dzie 
siątej, najpóźniej jedenastej opuszczał 
Ossolineum, by przez Chorążczyznę, ! 
ulice Akademicką zejść na ulice Zimo- 
rowicza przy której mieszkał į podzie 
lić się wiadomościami z  ubfistwianą, 
mestety ociemniałą żoną. Kładł się 
do łóżka bardzo wcześnie, szarówką, 
wobec czego w nocy był już wyspany. 
Nieraz też w pogodną noc letnią mo- 
żma było przy ul. Zimorowicza podstu- 
chać rozmowy prowadzone przez Beł 
zę z Okna mieszkania z pracującymi 
w kamienicy naprzeciwieglej redakto- 
rani „Słowa Polskiego“. 

W drugiej połowie 1912-go roku 
dały się zauważyć w unormowanym 
trybie życia Bełzy niepokoiące zmia- 
ny, zaś w grudniu rozeszły się wieści, 
że „pan maczeln'k* ciężko chory, Osso 
lineum miało zobaczyć swego długo- 
letniego tak zasłużonego pracownika 
taz jeszcze.. ale niestety w trumnie. 

Bełza ubył pierwszy z kohorty Os- 
solińczyków starej daty, listę ich zam 
knął w roku 1930-ym Tadeusz Czapel- 
ski, Łącznik em między stara gwardją 
pracowników Zakładu Ossolińskich 
wielkich zasługami į wiedzą o Świa= 
towych nazwiskach, a nowem pokole- 
iwem dzisiejszych urzędników jest tyl- 
ko głowa Instytucji. książę Andrzej 
Lubomirski pełniący od przeszło pięć- 
dziesięciu lat ciężki ji odpowiedzialny 
urząd kuratora literackiego. Do grona 
tego należy również profesor Wilhelm 
Bruchnalski, ale ten od trzydziestu pra 
wie lat utrzymuje luźny tylko kontakt 


z Instvtncją. 
——— 


se 
Z TEATRU ROZMAITOŚCI. 


Wieczornica góralska: 


Spektakle o charakterze folklor 
cznym, które pojawiają się COTA% oef 
Ściej na naszych scenach od CZaSU figa 
wszego widowiska tego rodzai. 
kiem było „Wesele na Kurp'ach gie 
sługują na naiżywsze zaintereS0* eg. 
z niejednego względu. PrzedeWS5” 
kiem z uwagi na olbrzymie 204% 
ich dla dzisiejszej twórcżości mu% 
nej. Wszak oczy całej niemal | gł 
zwtócune są dziś na skarby judo e 
twórczości jako na jedno z naj 
niejszych źródeł odnowy materjału jer- 
zycznegu. ľest więc rzeczą "ie 
nie interesującą nietylko dla muzy” ret 
wodowego, ale i dla laika przy!” w 
się zblizka jak wygląda to źródło 
oryginale, 

Wprawdzie produkcie chóra 
stołu zakopiańskiego „Echo Tatr nić 
skie“ pod dyrekcią J. Mistrzyka „w, 
okazało tego materiału w formie gnil 
pelnie autentycznej, bo w opraco” ie 
B. Wallek- Walewskiego. opracowa i 
to jednak na ogół idzie po linii W? gy 
gań materjału, Pozostawia w ka A 
razie melodykę ludową niez el wę 
w całej jej świeżości, z jej charak” mo 
stycznemi interwałami różnemi Caki 
od naszych  interwałów mes 
dur-mol] i z jej symetryczna A w 
także często różną od muzyki anmi te 
cznej europejskiej budową. Picón w, 
wykonane zostały przez zespól | aie 
wy doskonale, z uwzględnieniem co! 
tylko owych charakterystycznych że: 
melodyki, ale też z trafnem rozło o 
niem akcentów dynamicznych i Z któ 
chowaniem pewnej prostoty ujęcia. 
ra Świadczy o bezpośredniości i 
czucia. „ja 

Za mniej szczęśliwy pomysł uW w 
natomiast wykmanie utworu Tet raf” 
ra (recytacia z dodaniem wkładek "i 


g” 
Jne sÍ 


zycznych), jako wprowadzający pyle 
pewne obce elementy, Ciekawe 
y kel 


natomiast w drugiej części pT 
kobziarza St. Mróza oraz oryg 
tańce góralskie. 

Dr. Sieianja Łobaczewsk” 


Za 


KOPERNIKA 152 


FILJA PERFUMERJI S. FEDER” 
Sykstuska LA 
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we wpisy na kurs Światowego język? SiE 
peranto dla początkujących przyjmie jo 
w środę dnia 15 b. m. od 7—8 wiecz. uga 
kalu Zakładu Naukowego im, H. JO% g) 
przy ul. Św. Mikołaja 16 (parter na DTAN ne 

— Polskie Towarzystwo  Politech grodć 
zawiadamia swych członków. że Wê twa 
15 b. m. odbędzie się w sali TowarZ| js 
(ul. Zimorowicza 9) odczyt p. inż. Ło j- 
Dorosza p. t.: „O falach elektromagn* g 30. 
nych". Początek punktualnie o godz. *„* 
Goście wprowadzeni przez członków 
widziani. 

— Towarzystwo Geograficzne we 
wie. W piatek 17 b. m. o godz. 18.30 
stytucie Geograficznym U. J, K, Kość je: 
9. III. p. posiedzenie naukowe. Refer nie 
1) p. H. Halicka: „Z gcografji wyb ywa 
miast Polski“, 2) p. dr. M, Orlicz: „Kł 
hipsograficzna Antarktydy“, Goście 
widziani. kie 1 

— Polske Towarzystwo Tatrzańsk eK 
Oddział we Lwowie urządza w CZW (pl. 
16 b m, o godz, 20 w lokalu własny" se 
Marjacki 4) herbatkę towarzyską 2 0 cjąte 
tem p Stefana Szybalskiego p.t. =°” gd” 
stwo i jego rozwój Jest to pierwszy go- 
kład z cyklu pogawędek o teorii i P% 
towaniu narciarskiem. które odby WA ag 
będą co czwartku łącznie z herb? 
towarzyskiemi. Goście mile widziani. 

— Czytelnia Katolicka we Lwow 
Piekarska 28 zaprasza na odczyt d. kach 
niego Prochenki .O Rzymie“ | „Para 
polskich w Rzymie“ ilustrowany ** „gat: 
Świetlnemi, który odbędzie się w€ „dż. 19 
tek dnia 16 b. m. punktualnie o o ad 
(7 wieczorem). Wstep wolny dla czł 
ich rodzia i wprowadzonych gości. . 

— Okręgowy Zarząd Zwiazku yen 
funkcjonariuszy państwowych Rzplito, że 
Lwowie zawiadamia swych członki" 
sekretarjat Związku przy ul. MIIKO” wądł 
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5. H. p. jest codziennie otwarty © y wić 

I8tej (6-tej) do godz. 2l-szej (9-1 wyd” 

czorem, w niedzielę jį święta 

10-tej do godz, 12-tej przedpoł. xpa 
— Karpaty w zimie, wystawa fot0% go” 

ną krajobrazu górskiego i reporta 

towo . turystycznego. otwarta jest “am 


nie w salach Muzeum Przemy sds 
stycznego, ul. Hetmańska 20. w 
od 9—14 rano ! od 17—19 


mg EEEE AA 


Półroczna taksa w szkołach 
średnich płatna 20 listopada. 


Władze państwowych szkół śred- 
Nich przypomniały uczniom į rodzicom, 
iZ dnia 20 listopada b. r. przypada pre- 
Kluzyjny termin uiszczenia półrocznej 
E administracyjnej. Opłata wynosi 

zł. 

Przypomnieć należy. iż z ulgowej ta- 

Sy administracyjnej w państwowych 
Szkołach średnich w wysokości 50% 
äksy normalnei korzystają dzieci czyn 
nych funkcjonariuszów państwowych i 
Zawodowych woiskowych, o ile wyka- 
Zują dostateczie postępy w naukach i 
dobre sprawowanie z zastrzeżeniem, 
1Ż rodzice nie posiadają znaczniejszego 
majątku. (Wschód). 


Prof. T, Zieliński o umiedzy- 


narodowieniu łaciny. 


Dnia 15. XL o godz, 18, prof. Ta- 
deusz Zieliński zab'erze przed mikro- 
fonem warszawskim głos w Sprawie 
Umiędzynarodowienia łaciny, która 
lest wyrazem zrozum enia potrzeby 
języka powszechnego wobec coraz 

ieiszego jednoczenia się kuftury 
Wszechludzkiei i pogłębiania się sto* 
Sunków między narodami, 

dig _E 


Odkrycie nowych promieni. 


Miesięcznik naukowy „Kosmos“ do- 
tosi, że prof. Kolhóster odkrył nowy 
rodzaj promieni, mniej przenikliwych, 
niż promienie kosmiczne. Nowe pro- 
Mienie zauważone zostały na wysoko 
Sci od 3 do 4 km., a następnie na wy 
Sokości 9 km. Początkowe przypusz= 
Czenie, że promieniowanie pochodzi z 
Ziemi. nie dało się utrzymać. Pocho- 
dzene nowych promien; jest narazie 
ieszcze zagadkowe. 


Naprawa słuchawek 


dodanie sznura i magnesowanie tylko 75 gr. 


„Radiodźwiek” Lwów, Krasickich 17 


Wstęp od osoby 50 gr. dla młodzieży aka. 
demiekiej i szkolnej 25 gr.. dla wycieczek 
zbiorowych 15 gr. od osoby. Wystawa za- 
Wiera około 200 eksponatów o duże: war- 
tości artystycznej. Nie wątpimy, że wzbu. 
zi ona ogólne zainteresowanie, a zwłasz- 
Cza wśród młodzieży. 

— Znany literat szwajcarski dr, Hans 
Zbinden* autor dzieł: „Die geistige Laze 
Amerikas“ j „Technik und  Geisteskultur'* 
raz szeregu rozpraw | artykułów o współ 
szesnej kulturze polskiej. wygłosi dziś, 15 
istopada o godz. 19 (7 wieczorem) w sali 
nstvtutu Technologicznego przy ul. Bour- 
{rda 5 odczyt: .Krvzys internacjonaliz- 
mo“ czwli „Nowe drogi porozumienia naro- 
dów“ Dr, Zhmden mówić będzie w ięzyku 
Niem:pekim 
n50 do nabycia przy kasie. Odczyt u. 
Tządza grupa literacka „Sygnały“. 
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— Przesiadanie padróżnych. W zwią 
zku z przebudowa mostu w klm 55.767 
"nij Zbaraż-Łanowce i spowodowamenm 
Wskutek tego zamknięciem toru mię- 
dzy staciami Karnaczówka i Łanowce, 
Tuch pasażersk: odbywać sie będzie w 
laniedziałek 20 Fstopada b. r. przy poc. 
«351, 2852, 2853, oraz we wtorek 21 l- 
Storada przy pocy. 2854, 2851, 2852 
Przez przes'adanie podróżnych. prze- 
noszenie bagażu ręcznego i poczty w 
kim, 55.767, W tych dniach nie mogą 
być przyjęte do przewozu wymieniony 
Mi pociagami bagaże względnie prze- 
Sylki nadzwyczaine od strony Tarnopo 
la w kierunku Łanowec Poza stacię 
Karnaczówka. 

— Z Polskiego Białego Krzyża. Zbiór 
ka uliczna w dniu 5 listopada na cele o- 
Światy w wojsku przyniosła kwotę 288 
zl. za co Zarząd Okręgowy Polskiego 
Białego Krzyża składa wszystkim ofia 
Todawcom jak nańserdeczn'efsze podzię 

owanie. 

nawa $ zuzia 

R. Drzała poleca kołdry, materace, 
przerabia kołdry po 5 zł., materace po 
* zł, — Chorążczyzna l. 5, obok kina 
Anolio", 1654 


Nr, z dnią 16 listopada 1933 
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Uroczyste Akademie w dniu Swięta Niepodległości. 


Równocześnie z obchodem Święta 
Niepodległości, urządzonym przez Ko- 
mitet Obywatelski odbyły się w roz- 
maitych instytucjach, zrzeszeniach i za 
kładach naukowych uroczyste Akade- 
mje i poranki dla uczczenia wielkiego 
dnia 


Liczne grono rodziców i młodzieży 
zgromadził uroczysty wieczór „trzech 
rocznic” urządzony w dniu U b. m, W 
auli Państwowej Szkoły Ekonomiczno 
handlowej, Kuratorium szkolne reprezen 
tował nacz. wydz. dr. Zagajewski. 


Po odśpiewaniu przez chór młodzic- 
ży pod batutą prof. dr. Belohlavkau 
„Bogarodzicy“ przemówił w gorących 
słowach na temat: „Batory, Sobieski, 
Piłsudski“ prof. dr, Knot. Mówca w 
wytwornych słowach przeprowadził 
amalogję w zasługach wojskowych i 
wychowawczych trzech wielkich mę- 
żów Polski. Zkolei nastąpiły produk- 
cje muzykalno-wokalne, | tak orkiestra 
szkoły prowadzona przez prof. Belo- 


hlavka odegrała kilka utworów Pi- 
wońskiego i Mascagniego, słuchaczka 


kursu abit. p. Frużyńska odegrała: va 
fortepianie utwory Szopena i Bram- 
sa a słuchacze kursu abit, Gros i Kry- 
sówną zachwycali publiczność grą na 
skrzypcach. 


Wieczór zakończyły produkcję chó- 
ru, który odśpiewal Pieśń rycerska 
Moniuszki — Galla i Belohłavka Pieśni 
legionowe. 

Wieczór wywarł podniosłe wraże» 
nie. 


Uroczystość w Przedszkolu Pań- 
stwowego Seminarjum Ochron. 


Bardzo uroczyście czczono Świętz 
Niepocegłośc: w Hrzecszkolu Państw 
Seminarium Ochroniarskiego. W pie- 
knie przystroionej sali zebrała się licz- 
nie dziatwa przedszkolą Wraz z rodzi- 
cami oraz uczenice seminarium z gro- 
nem naucz. i przełożoną zakładu. Pro- 
gram uroczystości obejmował utwór P. 
Natalji Cicimirskiej kierowniczki te- 
£oż przedszkola p. t. „Marszałkowi 
Piłsudskiemu w hołdzie lwowska dzia 


Postulaty kolejowe 
na terenie Małopolski Wschodniej. 


Przed kilku tygodniami zlikwidowa ' 


no kiika pociągów, które dotąd odgry- 
wały dużą rolę w sieci komumikacjn, na 
terenie Małopolski wschodniej, W szeee 
gólności dwa iniasta wojewódzkie: Tar 
nopol i Stanisławów straciły 4 pociągi 
pośpieszne. Likwidacią tych  pocia- 
gów wywołała znaczne poruszenie W 
tych kołach, które dotąd korzystały | 
przystosowały bieg swoich interesów 
do istnienia połączeń kolejowych. 
Bardzo ciężko skasowanie 


i z Tarnopola do Lwowa odczul Tar- 
nopol. Wrrawdzie na mieisce pociągu 
pośpiesznego dano pociag osobowy do 
Tarnopola, to jednak wypadł zupełnie 


z rozkładu jazdy południowy pociag | 


pośpieszny do Lwowa. Jeżeli chodzi o 


| połączenie ze Stanisławowem, to rów- 


Bilety wstępu w cenie zł. 1.50, ' 


nież i to wojewódzkie miasto straciło 


w praktyce zaś inieresenci ze Lwowa 
przyjeżdżać muszą do Stanisławowa 
albo w nocy, albo też tracić cały dzień 
na pobyt w Stanisławowie. 


pociągu. | 


pośpiesznego ze Lwowa do Tarnopola é i 
| 4 przedziały H. klasy, z których jeden 


| dia szerszej 


| 


Do pp. wojewodów Maruszewskiego | 


i Jagodzińskiego zgłosiło się ostatnio 


szereg delegacyj, reprezentujących głó 
waie sfery gospodarcze z prośbą o in- 
lerwencję w powyższych Sprawach u 
Ministra komunikacii. Delegacje u woje 
wody Maruszewskiego stwierdziły po 
nadio, że zarząd kolejowy skierowuije 
na linię Lwów-Tarnopo' wagony Tai- 
Starszego typu, bardzo źle oświetlane 
i t. d. Stwierdzono dale; że po zlikwi- 
dowanin pociągów, w obecnie kursują- 
cych pociągach, panuje przeważnie bar 
dzo duże przepełnienie, a np. Pociąg z 
Tarnopola do Lwowa posiada zaledwie 


jest rezerwowany dla kobiet, drugi 
przeważnie dla ko'ejarzy, a tylko dwa 
publiczności. 
też uwagę że obecnie istnieje pociąg 
osobowy z Tarnopola do Złoczowa. 
który wychodząc o 13/55 z Taruopola 
przybywa do Złoczowa o 15'52, po- 


ranny pociąg pośpieszny ze Lwowa, ' ciag ter mógtby być z łatwością prze- 


diużouy do Lwowa, 

Na prośby dsiegacyj wJiewaja tar- 
nopolsk: p. Maruszewski mterwenjo- 
wać będzie w sprawie ułatwień koljejo 
wyci w Mitasterstwie komunikacji. 


Trewir mie;scem cennych wykopalisk. 


„Kasseler Neuste Nachrichten* do- 
uosi z Trewiru, że rozpoczęto tam na 
towo prace wykopaliskowe w t. zw 
„dzieln cy świątyń“  Wydobyto dotąd 
na  Świańło dzienne resztki około 
100 światyń  wszysikich  cpok. — 
Trewir (Treveris) było najwrększem 
miastem rzymsk em po wi strome Aip 
— jego nowoodkryta „dzielnica Świą= 
ty“ jest 2—3 razy wieksza od podob- 
nej dzielnicy Dehi i przeszło dwa ra- 
zy w'ększa od niemniei słynnei „dzieł 
nicy kum“ ma Akropalisie w Atenach. 
W Trewinze znaleziono nietylko rzym 
ski Amfiteatr i olbrzyma ilość antycz= 
nych rzeźb, ale stwierdzono istnienie 
tam — warstwa na warstwie — budo- 


| 
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wli z przed 5.000 la! na głębokości 5 
metrów ślady wczesnej epoki kamien- 
nei (około 2.500 przed Chrystusem); 
ponad nią z t. zw. epok' haltstackiej 
(około 1000 lat przed Chrystusem), a 
ponad tą znowu z epoki La Tene z 0- 
stalmich stuleci przed narodzen em 
Chrystusa znaleziono resztki budowi: 
starorzymskich, świątyń, poświęco- 
uych bogom greckim „rzymskim ı azja 
tyckim (Mithras), W tej samej war- 
stwie znaleziono obiekty, świadczące, 
że zermańscy Trewerowieę osiedli tam 
za nzymskich czasów, czci w bogach 
tzymskch swoich własnych. Zna'ezio- 
no także figury bogów celtyckich. 


200 miljonów litrów alkoholu 
ála Stanów Zjednoczonych. 


W kołach rządowych Stanów Zj. 
obliczają przewidywane spożycie 
alkoholu w r. 1934 na 570 milj. li- 
trów. Z cyfry tej około 2/3 zapo- 
trzebowania pokryte zostanie przez 
produkcję wewnętrzną. jakkolwiek 
zapasy spirytusu w Stanach Zjedno- 
czonych nie przekraczają 20 miljo- 
nów galonów. Aby zanobiec nad- 
miernemu importowi zagraniczne- 


mu, rząd ogłosił, jak wiadomo. osiiat 
nio zakaz importu. Zakazy obowią- 
zywać mają jednak tylko do czasu 
ostatecznego zniesienia prohibicii w 
Stanach  Ziednoczonych.  Naogół 
spodziewają się, iż w r. 1934 przy- 
wóz alkoholu do Stanów Złednoczo- 
nych wahać się będzie w gramicach 


około 200 milj. litrów. 
l pała > 


Zwrócono | 


twa“, Opowiadanie leziomistów Przy 
ognisku. Ds 

Całość pod wytrawnem a dyskret- 
nem kierownictwem p.  Cicimirskiej 
wywarła niezatarte wrażenie na dzia- 
twie i słuchaczach wzbudzając podnio« 
sły nastrój i żywe wzruszenie. 

Po uroczystości odbyło się przyjęcie 
i zabawa dla dzieci przy współudziate 
Hufca szkolnego, Hrzysposobienią Woi 
skowego uczenie seminarium. 

bziatwa szczęśliwa į wesołą nie 
chciała wracać do domu. Rodzice 
wztuszeni, gorąco dziękowali p, Cici- 
mirskiej, kierowmiczce przedszkola za 
trudy i pracę nad ich dziatwą, zape- 
wiiając, że długo w ich duszyczkach 
pozostanie pamięć owych radosnych 
chwil. 


Uroczystość 15-lecia Niepodle- 
głości w Vi. dzielnicy, 


W niedzielę, dnia 12 listopada b. r. 
o godzinie 12 w południe w przepięknej 
sali Związku Maszynist:wP.K.P. we 
Lwowie przy ul. Zadwórzańskiej | 47 
odbyła się uroczysta akademia ku ucz- 
czeniu 15-lecja Niepodległości Państwa 
Polskiego i Obrony Lwowa, wzadzo- 
na staramem Koła BBWR. dzielnicy 
VI. miasta Lwowa. W wypełnionej sa- 
li zgromadzili się przedstawiciele woj- 
skowości, Związków i t. p., oraz licz= 
nie zgromadzona publiczność miejsco- 
wa, Akademję zagaił mgr. Booss Mie- 
czysław, następnie rzeczowy referat wy 
głosił dyr. dr. prof. Buzath wznosząc na 
zakończenie trzykrotny okrzyk, na 
zakończenie trzykrotny okrzyk, na 

czość Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
Polskiej. Prezydenta Mościckiego i I. 
Marszałka Józefa P'łsudskiego Okrzyk 
ten podięli obecni z entuziazmeni, Zko- 
lej orkiestra mandolinistów .Typogra- 
fia“ pod batutą p. Stefana Tkaczuka, 
odegrałą Eilenberga Polonez Geniusia, 
Taniec chiński. Intermezzo oraz wiazem 
kę pieśni legjonowych. Pani Teodora 
Kineniówna artvstka Teatrów m'ei- 
skich oddeklamowała wiersz Lechvnia 
„Józef Piłsudsk *. Artysta Operv p. 
Jan Flady przy rutynowanym akom- 
paniamencie fortepianowym prof. Ro- 
mata Fischlera, odśpiewał arię „Stra 
Ssznego dworu" i „Toski* Na zakończe- 
nie chór Legionistów odśniewał pie- 
śni pod batutą p. Kukiewicza. 


Święfa Niepedlentości 
w IV rimnazjum. 


Staraniem Pomocy Koleżeńskiej Ucz 
niów Gimnazjum IV. im. Jana Długosza 
we Lwowie, odbyła się w sobotę, 11 
b. m. o godz. 18 w auli zakładu uro- 
czysta akademia ku uczczeniu 15-tej 
rocznicy Niepodległości Rzplitej Pol- 
skiej i Oswobodzenie Lwowa, Oprócz 
przemówienia prof. St Pilcha na pro- 
gram złożyły się produkcie chóry i or 
kiesrry dętej pod batutą prof. Czar- 
nieckiego, recytacja i gra na fortenia- 
nie, Atrakcią byłą inscenizacia, obrazu 
jaca nasz dorobek w  15-lecie Nie- 
podległości i hołd ziem polskich d'a bo 
haterskiego Lwowa, zasługi Oswabo- 
dziciela i Budowniczego oraz Wielkiego 
Wychowawcy Polski. Marszałka Pil- 
sudskiego. Tekst ułożył prof. St. 
Przeździecki, który wraz z p. Bryłową 
zajął się przygotowaniem tych obra- 
zów. Cała uroczystość znalaztą wielkie 
uznanie ze strony publiczności ze sfer 
rodzicielskich i młodzieży, zebranej 
pod przewodnictwem swoich wycho- 
wawców. 


Polacy z Czechosłowacji 
wę Lwowie. 


W obchodzie 15-lecia Niepodległości 
i Obrony Lwowa wzięła udział wycie 
czka młodzieży polskiej z Karwiny 
(Czechosłowacja), Wycieczkę prowa- 
dził p. R. Z. Kobiela, uczestnik walk 0 
Lwów. 


KOPERNIKA 15a 


FILJA PERFPUMERJI S, FEDERA, 
Sykstuska 7, 


PERYT. 
Król gazów bojowych. 
Ipesyt dla - swoich własności 


wszeęchstrorwnezo działania trującego 
i parzącego, zdobył nazwę króla ga 
zów bojowych, budząc paniczny lęk 
i zgrozę. 

Czysty iperyt jest plynem prze- 
źroczystym, prawie bezbarwnym, 
mającym słaby zapach musztardy, 
lekko drażniący. Iperyt t. zw. tech- 
miczny ma barwe żółto - brumatną, 
silaie pachnie czosnkiem lub gor- 
czycą. Anglicy nazwali go dlatego 
„Mustard - gaz“, Francuzi dali mu 
nazwę „Iperyt* ad miejscowości na 
froncie zachodnim Ypres, gdzie był 
po raz pierwszy w nocy z 12 na 13 
lipca 1917 roku zastosowany przez 
armję niemiecka: Tperyt wywołuje 
uszkodzenia | w postaci pary i w 
postaci płynu. A pomieważ ulega po- 
woinemu rozkładowi i dość łatwo 
paruje, przeto jest bardziej niebez- 
pieczny od innych gazów. Już bar- 
dzo małe ilości pary iperytu w po- 
więtrzu powodują stau zapalny Spo- 
jówek oczu, błomy śluzowej nosa, 
gardła i krtani. Obiawy uszkodzeń, 
wywołanych przez iperyt występu- 
ia nieraz po kilku godzinach. Para 
iperytu przenika przez odzież i obu- 
wie, powodując oparzenia skóry, 
która, nieleczona, pokrywa się pę- 
cherzami, wrzodzikami i t. p. 

Te wszystkie właściwości ipery= 
tu i jego groźne działanie na orga- 
nizm wyolbrzymia jeszcze bardziej 
legenda, która wytwarza nastrój, 
bynajmniej nie sprzyjający akcji ra- 
towniczej. A tymczasem w walce z 
iperytem stosujemy zupełnie te sa- 
me zasady, co i w walce z każdą e- 
pidemją o charakterze masowym. 
Wiedząc, że działanie iperytu trwać 
może przez dłuższy okres czasu, na- 
wet parę miesięcy, że uszkodzi on 
nietylko ludzi, ale i produkty żyw- 
nościowe i odzież, zatruje wodę, 
wsiąknie w teren. w korę roślin i t. 
p. uznać musimy maski : schromy 
za niewystarczające do tej akcji i 
odpowiednio do tego zastosować ra- 
tunek. i 

Jeżeli chodzi o działanie iperytu 
na skórę, natychmiastowy ratunek 
nie pozostawi na niej żadnego śladu, 
gdyż iperyt wymaga pewnego cza- 
su, aby przeniknąć naskórek i trafić 
do skóry właściwej. Znane są wy- 
padki, że robotnicv przy fabtykacji 
iperytu, mając twardy naskórek 
rąk, biorą płyn iperytu na krótko w 
rękę bez żadnej dla siebie szkody. 
Lekkie oparzenia iperytu dają się 
łatwo zmywać wodą z mydłem (bar 
dzo dobrze działa tu zwłaszcza sza- 
te mydlo), mydło bowiem jest wro- 
giem iperytu, 

Zasada przestrzegania czystości 
skóry jest tu niezmiernie ważna. 
Człowiek brudny łatwiej ulegnie za- 
iruciu. Musimy zatem. przewidując 
ewentualności wojenne metylko za- 
opatrzyć się w maski gazowe, ale i 


Niezwykły wypadek w Gdyni 


Gdyni, 13 tstopada (PAT) Na re- 
dzie portu gdyńskiego w czasie zarzi 
canta kotwicy ze szwedzkiego moto- 
rowca „Lisa“, łańcuch pociągnął za Su 
bą leżącą obok line stalowa, która za 
plątała się o nogi kapitana statku 
Cara Dohlborga, Kaptan Donlbsrg do 
ai skomplikowanego złamania pra- 
wej nogi pomiżej kolana. Motorówki 
pilotowa- przewiozła rannego kapitana 
do portu, a wezwana kareka pogoto- 
wia odwiozła go natychmiast do szpi- 
tela, gdzie kapitan Dolilberg pozosta- 
no przez dłuższy cząs na kuracji, 
NOG na 
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myć się często, gdyż brud i tłuszcz 
skórny są potężnym sprzymierzeń- 
cem iperytu. 

Z uwagi na powyższe niebezpie- 
czeństwa tak iperytu jak i wogóle 
gazów bojowych, Polski Czenwony 
Krzyż orgamizuje i szkoli swoje dru- 
żyniy ratownicze, których zadamiem 
iest niesienie pomocy ludności cy- 
wilnej nąrażonej na ataki gazowe w 
razie wojny. CAKE: 


| 


W związku z wejściem w życie z 
dniem 1 lipca 1934 r. kodeksu zobo- 
wiązań z dria 27 października 1933 
r. nasuwają się wątpliwości w kwe- 
stji urlopów pracowniczych. 

Mianowicie art. 465 tego kodeksu 
ustala, że „pracownikowi, dla które- 
go stosunek pracy stanowi wyłącz= 
ne lub główne Źródło utrzymania, 
pracodawca po 1uczńtem. trwaniu 
stosunku obowiązany iest corocznie 
udzielać w terminie przez siebie o- 
znaczonym urlopu tygodniowego.“ 


Jak sobie radzą myśliwi we Francji 
z brakiem ptactwa i zwierzyny? 


Łowiectwo jest ulubioną rozrywką 
Framcuzów, Najlepszym chyba dowo- 
dem jest 1,500.000 kart łowieckich, wy- 
danych w bieżącym roku, Przed wojną 
wydawano ich rocznie przeciętnie 
600.000. Z łowięctwa czeńvie pokaźne 
zyski państwo, Łowy są tak bardzo pa= 
płatnym interesem dla prywamych 
przedsiębiorców, a więc fabrykantów 
broni, amunicji i innych części myśliw- 
skiego ekwipunku, handlarzy zwierzy 
mą i hodowców rasowych psów. Z 
drugiej zaś strony im więcej Poluje 
myśliwych, tem mniej pozostaje zwie- 
rzyny. A wraz z trudnością napotkania 
zwierzyny. wzrasta i niechęć polują- 
cych do daremnego uganiania po po- 
lach i lasach. Z bolączką ta poradzono 


sobie w bardzo prosty sposób, Miano- 
wicie związki myśbwskie załżyły sztu 
czne wylęgarnie piractwa, ulegającczo 
największej zagładzie że Strony myśli 
wych. Taką najbardziej znaną we Fran 
cii farmą jest park koło Tagnon, Obok 
ptactwa hoduje się tam też. z myślą © 
przyszłych polowaniach, zające lisy, 
anawet dzikie Świnie. Na olbrzymim 
obszarze pół i lasów, sztuczne zagaini- 
ki, gąszcze i stawki Przepemione Są 
ptactwem i zwierzyna, nad których 
mnożeniem się czuwają liczni dozorcy, 
mieszkający w schludnych domkach. 
W bieżącym roku w wylęgartiach wy 
hodowano 7000 kuropatw i 5000 baźan 
tów. : J 


Życie żołnierzy angielskich 
w czasie pokoju. 


Amglia po zakończeniu wojny powTó- 


'ciła do ochotniczego systemu uzupeł- 


nianią armii. Jest rzeczą zrozumiałą, 
że chcąc zwerbować jak  naiwięcej 
ochotników do „stanu żołnierskiego”, 

angielskie władze wojskowe starają 
sie o to, aby pobyt w wojsku był iak 
naipożyłteczniejszy i jak narprzyremniej 
szy dla kandydatów na żołnierzy, 

Życie żołnierzą angielskiego w cza- 
sie pokoju jest rzeczywiście godne po 
zazdroszczenia, zwłaszcza dlą wielu 
bezrobotnych młodzieńców,  znudza- 
nych nędznym n bezczynnym trybem 
życia. 

Żołnierz angielski otrzymuje kilka 
zmian umundurowania, szytego special 
nie, na miarę, dla każdego z nich; po- 
nadto spory zapas bielizny i Nairoz- 
maitsze drobiazgi, włącznie z brzytwa- 
mi i mydłem do golenia. Dostaje na- 
wet spacerowa laseczke trzcinową, © 
metalową gałką, którą nosi na prze- 
chadzce, gdy za przepustką wychodzi 
na miasto... 

Koszary. w których mieszkają dzi- 
siaj żołnierze angielscy nie maią nis 
wspólnego z dawnemi ponuremi, przy- 
pominająceni więzienia, budynkami. 


Są to komfortowe gmachy; panuje w 
mich wzorowa czystość i porządek. 
Żołnierzę mają do dyspozycji wygo- 
dne lokale do czytamia, przyimowania 
gości, różnych gier i zabaw oraz do 
gry na instrumentach muzycznych. Ro 
zumie się samo przez się, że szczegó!- 
ią uwagę zwraca się na Sporty, Tak 
samo rozwój umysłowy żołnierzy nie 
doznaje podczas pobytu w woisku za- 
hamowania, Istnieją specjalne szkoły 
żołnierskie, w których każdy żołnierz 
może się bezpłatnie uczyć języków. nie 
tylko europejskich, ale i aziatyckich. 
Po wyjściu z wojska może się to nje- 
jednemu doskonale przydać. W. 


Zamordawanie posferunkowego. 


W nocy z 13 na 1% b. m. o godz, 245 
na pacu przed dworcem "oleiowyg w 
Borysławiu został zamordowany po- 
sterurkowy Pp. P, Juhlan Krzyszowsti z 
komisariaru P. F. w Bosysiewiu dwc- 
ma strzałami z rewolwerów przez 
dwóch sprawców w czasie ich legity- 
mowania, Dochodzenia w toku. 

—— 


Wiadomości sportowe. 


ZMIANY W WYDZIALE GIER LIGI. 


Dr. Józei Garbień ustąpił ze stanowiska 
czlonka Wydziału Gier i Dyscypliny Ligi 
Polskiego Związku Piłki Nożnej. Wydział 
Gier uchwalił wywazić dr. Garbieniowi go- 
rące badziękowadie za  dotychcząsowa 
współpracę na terenie wydziału. 


POLSKA WYGRAŁA MECZ STRZELECKI 
Z CZECHAMI. 


Z. podanych: przez nas cyir wynika. że 
w strzelaniu z karabinu wojskowego na 300 
nitr. nailepszy strzelec czeski uzyskał 464 
pkt, podczas gdy najlepszy strzelec polski 
mal 485. Zespołowo Polska uzyskalą 2348 
pkt. a Czechosłowacja 2216, W strzelaniu 
z karabinu  małokalibrowego najlepszy 
strzelec czeski uzyskał 346 pkt. a aajlepszy 
strzelec polski 356 pkt. W klasyfikacji ze- 
społowej drużyna polska miałą 1758 pkt. a 
czeska 1661. Ogólny zatem wynik jest ko- 
rzystny dla Polsku. 


DWA ZWYCIĘSTWA LTC, 

W sobotę i niedzielę odbyły sie w Pra- 
dze czeskiej dwa mecze hokejowc nomię- 
dzy praską LTC a wiedeńskim EKE. Zwy. 
ciężyła drużyna czeska, pierwszego dnia 
3:0 a drugiego dnia 3:1. 


TURNIEJ TENISOWY W PARYŻU. 

Wielki turniej tenisowy w Paryżu przy- 
niósł w finałach następujace wyuiki: W 
singlach panów zwyciężył Borotra. bijąc w 
finale Merlina; W grze pojedyńczej pań 
pierwsza jest Morel po wyeliminowaniu 
Sperańzy. W geze podwójnej panów zwy. 
ciężyła para Borotra—Brugnon. W erze 
podwójnej pań wygrała para Barbier—Ada 
moff wreszcie w grze mieszanej tryumio- 
wała para Rosambert --Borotra. 


JESZCZE JEDNA LISTA. 
Znany amerykański dziennikarz sporto- 
wy RE R. Tunis umieścił w „Literary Di. 
gest" mową, ustalona przez siebie. Świato. 
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Sprawa urlopów pracowniczych. 
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Przepis ten pozostaje w sprzeczw* 
ści z ustawą z dnia 16 maja 1922 T 
o urlopach dla pracowników zat 
nionych w przemyśle i handlu, 210% 
welizowaną 22 marca r. b., która 
przewiduje dla pracowników umy- 
słowych po 6 miesiącach pracy U 
lop dwutygodniowy, po roku urlop 
czterotygodniowy, dla pracow 
ków fizycznych zaś p roku pracy 
urlop 8-dniowy, a po 3 latach — 15- 
dniowy. { 

Art.3 przepisów. wprowadzają” 
cych kodeks zobowiązań, ustala r 
in., że pozostają w mocy ustawy 9 
ochronie pracy, wobec czego utrzy* 
mane zostają również postanowie” 
nia wymienionej ustawy 0 urlopaci: 

Należy oczekiwać, że sprawa 
obchodząca żywo ogół pracowni- 
czy, wyjaśniona zostanie przez mia” 
rodajne czynniki. 


n 
Z EKRANU. 
Nowoczesny Robinson Kruzoe 


Realizator Edward Sutherland, produkci? 
„United Ar“ rs” (kina „Kopernik“ i „M=* 
rysienka*). 3 

Dawao już na ekranach Lwowa nie ogl4* 
daliśmy tak doskonale zestawionego Pro 
gramu, jak obecny w „Koperniku“ i „Mać 
ry sience". 

Ktokolwiek widzi w kinie artystyczić 
atrakcję i prawdziwie kulturalną rozry wi 
powimien oglądnąć wyświetiany panfu 
Sutherlanda oraz dolaczone doń dwie króle 
kometrażówki: barwną kreskówkę Disney* 
r polski fim awangardowy „Morze“. Tyi® 
kroć już mówiło się o potrzebie kulturalne” 
go zestawienia programów kinowych. 
na tem program zareagować można ty 
dużem zadowoleniem i oceną prawdziw* 
wartości, 1 

Film Sutherlanda jest aktorska produkci 
Douglasa Fairbanksa, tak wiecznie młode” 
zo i tak wciąż bajecznie fotogenicznego: 
Jego nadzwyczajne przygody. iako „now 
czesnego Robinsona Kruzoe“. zadziw! 
swą szaleńcza. dosłownie wariacką brawt- 
ra. Mnóstwo bajecznych sytuacyj i pomy“ 
słów urozmaica fabułę filmu i wywałwe 
ma sali raz wraz huragany śmiechu. ©3210% 
przedstawiona jest na tle bogatego folklo: 
ru hawajskiego i przecudownej tamtejsz*] 
przyrody. Pod tym względem słoneczh 
i roześmiany film z Dougiem przynosi pra” 
dziwie piękne sceny i nastrojowe pies" 
wyśpiarzy., e 

Kolorowa groteska rysunkowa Wali 
Disneya p. ti „W królestwie Neptuna 4 
zachwyca aż swoja feervjna zjawa. Dawn 
już czytaliśmy o barwnych groteskach 1 
mowych. to jednak co ukazało się na SKT, 
nie jest nieoczekiwanie cudowna realizac™ 
baśni i wszystkiego co tylko wymarZ% 
zdoła najbuiniejsza wyobraźnia. Barwa " 
filmie rysunkowym okazała sie tu eleme i 
tem nadspodziewanie potrzebnym i 4 
spadziewanie ekspresyjnym. j 

Barwnym rysunkowcem Disneya, jakot? 
należącym do tegoż programu reportażem 
artystycznym Cękalskiego i Jakubowskie 
„Morze“ (kapitalna fotografia Stanisław 
Wohła) zajmiemy się w osobnym artykul: 
łącznie z omówieniem czołowych twor? 
awangardy filmowej. Obie bowiem wymi” 
nione krótkometrażówki, nadewszystko a 
dne sa uwagi widza filmowego, bor 
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wa lisrę 10 najlepszych tenisistów, B2 
«na następująco: 1) Crawford, 2) Per?" 
3) Gochet, 4) Satoh, 5) Vines, 6) Aus" 
7) Shields. 8) Stoefen 9) Wood, 10) M2% 
gin. 


PIERWSZE ZAWODY TRENINGOWE 
PRZED MECZEM Z NIEMCAMI. 


W nubliższą niedzielę rozegrany ” 
nie w Krakowie pierwszy mecz tre! ~ 
wy reprezentacji Polski przed zawodami 
Niemcami. Przeciwnikiem reprezentacii S 
dzie team z Krakowa. Kapitan zwią On 
Poiskiego Związku Piłki Nożaei p. Ka 
wyznaczył do tych zawodów  nastepiiy 
cych graczy: Martyna, Nawrot (Let cz 
Bułanow (Polonia), Albański, Matias. N 
ciol (Pogoń). Kotlarczykowie, Pycho 
Madeiski, Jezierski (Wisła), Mysiak. 
czyk, Ciszewski, Chruściński, Pajak. < 
miec, Lasota, (Cracovia), Pazurek, "usg, 

Urba” 
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czek, Riesner (Garbarnia). Dziwisz. 
Włodarz, Petorek (Ruch), Krói (ŁEy 
Kret. Kasina, Brzozek, Gamaj. Otfin9 
(Podgórze) 
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FILJA PERFUMERJI S, FEDERA 
Sykstaska 7. 


xRRZĄDU Vi. 


Z Życia 


ara 
y= Niem zar ządu i Komrendy Powiatu 
Ę - Miasto Związku Strzeleckiego 
We , ¥Spót udziale Kuratorjum ©0. 5. 
Owie, odbył się kurs oświato- 
Matej et relerentów wychowania oby- 


s «AE w imieniu Związku 
O. ob. p ckiego powiatowy referent W 

Prof. Madurawicz Adam. podkre 
„krótkim przemówieniu donio= 
laxą spełniał Związek Strzelec 
tu laty, ora, odpowiedzia|- 
Apr Zw. Strzeleckiego w chwił 
zwłasz na natbliższą przyszłość 
dobr Za, jeśli idzie o wychowanie 
to, 7% Obywatela. Państwa Polskie- 


Wy nie chcielibyście Strzelcy, by © 
wiag n , Oddziele świat się czegoś do- 
Się ? Prawda. że tak? Ale żeby 
Żygją stało, trzeba dać o sobie znak 
Be. trzeba pisać. —  Urządziliś- 


U Baprzykład wielką  wieczorn:cę. 
3 Się świetnie. Wesoło byłu i hu- 


i 
Moer awa doskonala, a wrażeń 
toby Czyż niema wśród was takiego, 
llęzy 4 barwnie a wesoło opisał? A 


ulasan YSznych i ciekawych przygód 
e; Się na każdej koncentracii, na 
daję, Wycieczce, choóby nawet w nie 
si Okolicę urządzonej i aż Się pro- 
Y o nich opowiedzieć nietylko 
j pszem kółku znajomych, ale ca- 
A winie strzeleckiej. 
Dodis] " Wządziliście przedstawienie — 
ĉie się z nam! wszystkierni wra- 
Waszemi, jak się Wam udało. 
Dodobało, iakie mieliście kło- 


RO 


Gdzież makieście je potrafili pokonać, —. 


t sal znów odbyły się zawody 
lę ; He pochwalcie się Obywate- 
ak i wspaniałe strzelać umiecie, 

io: hko biegacie, daleko skaczecie 
pp macie oszczepem, czy dyskiem. 
tona sami tak bardzo lubicie słuchać 

Wikatów sportowych w radjo“ i 
acie ich gorliwie w gazetach. 


NA zdaj. wszystkiem dobrze jest pisać, 
hę, "będziesz sobie Obywatelu szacu 
Fe ielki wśród swoich kołegów (bę- 

elk Przecie redaktorem!) i miłość 
> a referenta prasowego we l.wó- 
ną „a Dawet w Warszawie niezmier- 
Sj dzięczność obywatela redaktora. 


KE p dnak i takie rzeczy. o których pi- 
zęba koniecznie. Jeżel: pracą Wa 
Sunęłą się wydatnie naprzód. ie- 


ZY ZwiĄzxU 


'rzelsckiego. 


» 


r.z àma t6 nsstopada. 1953. 


15 XL 1933 


"TRZELECAJEGO 


Organizacja strony technicznej kur- 
su spoczywała w rękach  naczeln ka 
Wydziału Kuratorjum O, S. we Lwo- 
wie ob. Błażewskiego tlenryka, który 
wygłosił referal p. t. „Cele į zadania 
oświaty pozaszkolnej, oraz cechach 
pracowników oświatowych“, Prof. Wie 
roński wygłosił referat o pracy Świe- 
tlicowej. Ponadto odbyły się jeszcze 
referaty ob. prof. Sedlaczka, Lewic- 
kiego i Kozietulskiego. 

W kursie Lrało udzia? 90 osób, 
referenci wychowania obywatelskiego 
Oraz delegaci Oddziałów Zw. Strzelec 
kiego, Z kursu korzystało również 15 
członkiń Przysposobienia Wojskowe- 
go Kobiet. 


Gawęda redaktorska. » 


żeli zdobyliście sobie dom własny, lub 
świetlicę, jeżeli własną pracą i za wla- 
sne pieniądze urządziliście sobie scenę. 
bibłjotekę, boisko, czy strzelnicę, to 
piszcie nam o tem, bo trzeba. byśmy 
sami wiedzieli, jak się nasz Związek 
rozwiją i rozrasta, jak pracuje dla Pań 
stwa i jego obywateli, a przytem na- 
wet nasi przeciwnicy będą musieli ina 
czej na nas patrzeć, gdy będą widzieli, 


że nietylko chodzicie w mundurze i- 


Szczycicie się tem, że jesteście strzel- 
cami, ale że naprawdę pracujecie dla 
Oiczyzny. 

„Jeżeli nie macie o czem pisać, toźle to 
świadczy o pracy w Waszym Oddzie- 
le, Trzeba temu zaradzić. Rozglądnii- 
cie się dobrze po Waszem mieście, czy 
wsi i zastanówcie się, cobyście mogli 
zrobić, żeby Wam i innym było lepiej: 
może trzebą urządzić warsztat pracy 
dla bezrobotnych, a może w mieście od 
kilku miesięcy klną ludzie na przysło- 
wiową dziurę w moście, albo łamią się 
koła wozów na wybojach drogi wiej 
skiej — nabrawcie to. — Starajćie się 
zawsze zrobić coš, o czem nikt nie po- 
myślał za co inni będą Wam wdzięczni, 


'—A kiedy raz zaczniecie, nie braknie 


Wam nigdy pracy — ani tematu do pi- 
sania. 

Zatem czekamy na listy! Opowiada- 
nią Wasze bedę zamieszczał w dzien- 
nikach lwowskich (w „Słowie Pol- 
skiem“) we wtorek lub Środę co ty- 
dzień a szczególnie ciekawe wiadotnoś 
cł bedę podawał przez radio. — Listy 
adresuicie do Komendy VI. Okręgu 
Związku Strzeleckiego, Lwów ul. Kur- 
kowa 12. 


? 
S-lecie Związku Strzeleckiego | Piękne uraczysfości w Mikulińcach 


w bańczcie, 


em Komitetu Obywatelskiego od- 
w Łańcucie w dniach 28 1 29 paź 
« b. r. uroczysty obchód 25-lecia 
* żdzj Związku . Strzeleckiego. W dnin 
dernika b. r odbyły sie zawodv 

nake Strzelecka”, w których wzie- 
al 98 zawodników, zaś wieczorem. 
wii po ulicach miasta. 
29 października b. r. po 

e piutoni, delezacyjiego 10. P S.K. 
kom. imi) strzeleckich, oddziałów 
i kogęj„2KOlnych, oraz po: nabożeństwie 
dr Fe ER BA dż 
r. X. podokręgowy kpt. Ta- 
Sa: 
«ue strzeleckie, 


z! Sani 
lz Się 
By, "Ni 


poczem odbyła 


=) i wojskowych ze starosta po- 


P. Stanisławem Bogusławskim 
cele zakończona wieczo. 
iczey ca Akademią w sali Kasyna 


oD 
rawa, REFERENTÓW W, OBYW. 
DANTÓW KOMPANJI ZWIAZKU 
w "+5 W ŁAŃCUCIE. 
Mod u 5b m, odbyla wę w Łańcucie 
i kie wodnictwem p. Starosty Bogu- 
ao prawa reierentów wych. oby:w. 


stem dintów kamp. Z. S. W odprawie 
FS S. p. Zleli delegaci władz okrezowych 
NO a aendant Obwodu i Powiatu P. W.. 


2 płaz kilkudziesięciu referentów. prze- 
iono ye! z Dowiatu. Omówiono | 
l0 plan pracy i metody P. W. 


Wych, Obyw. na rok 1933/34. 


odebrał od strzelców . 


- brzed przedstawicielami władz. 


~e pa o m M w Z EO 


| 
| 


Święto państwowe w dniu 11 listo- 
pada uczcili Strzelcy w  Mikulińcach, 
koło Tarnopola piękną uroczystością. 
W dniu tym odbyło się poświęcenie 
gruntu pod dom strzelecki, ofiarowa- 
nego przez p. hr. Józefę Reyową. 
Ofiarność mieiscowego społeczeństwa, 
rozumieiącego doskonale ogromne zna 
czenie pracy strzeleckiej dla. kresów 
polskich, pozwala żywić nadzieją, że 
dom ten wkrótce będzie ukończony i 
stanie Się taką samą warownią pol- 
skości, jak stary zamek obronny, u 
którego stóp wznosi się dom strzelec- 
ki. Zakutych w stał rycerzy przeszło- 
ści zastąpią Strzelcy w Szarych mundu 
raeh.. 


Kronika. 


Szkołę handlowa. koedukacyjna, trzykla. 
sowe dla doroslych otwńrzył Zarzad VI. 
Okregu Zwiazku Strzeleckiego. Nauka 


| trwa łacznie 18 miesłęcy. absolwenci skła- 


jako | 
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= RR 2 R || "> rei ir | WBD OO o 


Kronika _stanistawowsńa. 


15-1ecie Niepodiegłości w K. P. W. 


W ramacit obchodu 15-lecia Nienodległo- | 
Śc. Polski odbyła się dnia 12 listopada mu. 
czysta Akademia. urządzona przez Kałcin- 
we Przysposowienie Wojskowe (Ogniska- 
Stacja). Na program Akademii złozyło się: 
treściwe przemówienie prezesa Ogniska ob. 
inż. Oleńskiego chór Kapewiaków pod wy 
trawną batutą ob. Fr. Litwickiego odśpie- 
wał szereg pieśn., które pod względem wy 
korvamia stały na wysokim poziomie arty- 
Stycznym, orkiestra Harmonii kol. pod ba 
tutą znanego kapelmistrza ob. Kerzyńskie. 
go odegrała uwertunię z op. Moniuszki „Hra 
bina W skład programu wchodziła rów- 
nież inscenizowana przez ob. Bamndurow- 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


skiego, chóralna recytacia wiersza p. t. 
Budujemy brały dom. 

Akauemię tę. ktora dzięki swojemu dobre 
mu i umiejętnie aobranemu programowi 
zyskała ogólny pokiask, zaszczycili swoją 
obecnością: reprezentant pana Woiewodv. 
naczeliik Woi Wydziału  Eezpieczenstwa 
Sambor, starosta dr. Dembowski, komen- 
dant Woi Pol. imspekt. Konopka. prezes 
Okr. Urz. Ziem, Okołowicz. dalei dyrektor 
Dyrekcji kol. inż Wcłkamowski i wicedy! 
mgr. Kaluski. prezes Okr. K., P. W. inż. 
Dziekońsli. oraz cały szereg wyższych 
urzędników Dyrekcji kolejowej 


— 


Założenie Koła LOPP. w Olesiowie. 


"Dnia 12 listopada odbyło się w sali miej. 


| 


scowej szkoły w Olesiowie zebranie oby- ; 


wateiskie pod przewodnictwem inż. Zawa- 
dzkiego. Z ramienią Komitetu Powiatowego 
LOPP wygłosił dłuższe przemówienie dr. 
Marian Falk. Prelegent przedstawił zebra- 
nym zagadnienie obiony przeciwlotniczej i 
przeciwgazpwej, tudzież zadania LOPP. 
Nawiązując do obchodu 15-lecia Niepodle. 


wezwał piele- 
by dla upamięticnia tego 


głości Państwa Polskiego, 
gent obecnych, 


, dnia założyli Koło miejscowe LOPP. Ze- 


bran: postanowil: założyć Koło, któreg 
prezesem został wybrany p. Tuchowski. se 
kretarzem p. Nawrocka, zaś delegatem na 
zebranie Komitetu Powiatowego w Stani. 
sławowie płk. Zwonarz. 


Akademia strzelecka. 


Staraniem Zw. Strzeleckiego  Sianisłą- 


wów—-Kolomia oraz Tow. Gimn. Sokół IV. ; 
odbyła się ub. niedzieli w sali Sokoła uro- ' 


czysta Akademia dla uczczenia  15.letniej 
rocznicy Niepodległości Państwa, W cza- 
sie akademii przemawiał prezes oddziału 


mgr. Czekański, charakteryzując w treści. 
wem przemówiemu przejścia dziejowe Pol 
ski Na program Akademii złozyła się de- 
klamacja ob. Grossównej, kwartet smycz- 
kowy uczniów Państw, Semin. Naucz. mę- 
skiego. deklamacia ob. Schoófferskiego i so 


lo skrzypcowe p. Hawiliczka, Po częścł wo 
kalne; koło amatorskie Zw. Strzel. Stami- 
sławów— Kolonia wspólnie z Sokołem IV. 
odegrało 3-aktową sztukę  Gozaawy._Wie. 
chęckiego „Porucznik I. Brygady*, Zarów- 
mo część wokalna akademi, jak i odegrana 
sztuka wypadły bardzo udatie. Z amato. 
rów wyróżnia. się: Kłosowski (Trosimow), 
Schóffenski (komendant) Bajulówna (na- 
dobna sąsiadka). Łukasiewicz (Lubieński) 
oraz Krossówną i Knorówna, 


TEATR IM. MONIUSZKI — pod dyr. Z. 
Łozińskiej: 

Środa 15 b, m.: występ ze- 
społu „Reduty“. 

Czwartek 16 listopada godz. 16.30: „Uła- 
ni ks. Józefa". 

Czwartek 16 listopada godz. 20.30: wy- 
stęp „Chóru Erjana'. 

Piątek 17 listopada, godz. 20: „Burmistnz 
Stylmondu* (premiera). 
KINOTEATRY: 

BELLONA: „Kult ciała*, 

OLIMPIA: „Dymiti Karamazow“ 
Sten i Er. Kortner). 

WARSZAWA: „Pieśń życia”, 

TON: „Tajemnica Zoo“. 

URANJA: „Jenny Lind“, 

SYRENA: nieczynny. 

in MA 

Z ruchu służbowego w DOKP, Nowy kie. 
rownik Działu osobowego w Wydziale oso 
bowym Dyrekcji kolei mgr. Tomasz Wyso. 
oki, przeniesiony do Stanisławowa z Kato- 
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FILJA PERFUMERJI S. FEDERA, 
Sykstuska 7. 


„Mazepa". 


(A. 


dają po ukończeniu szkoły egzami: końco. 
wy o typie maturalnym i korzystają z u= 
prawnień w urzędach państwowych i są- 
morządowych, co absolwenci szkół Średnich 
ogółnokształeących, 

Warunki przyjęcia: ukończonych 17 lat 
życia. Świadectwo. z 7 Kląs szkoły po- 
wszechnej lub 3 klasy szkoły Średniej, 

Nauka odbywa się w Szkole Handlowej 
T. S. MH. przy ul. Franciszkańskiei ł 9, w 
godzmach popołudziowych. 

Informacje | zgłoszenia w Dyrekcji Szko. 
ły Handlowej. 

Oddzłał Sanitarny Zwiazku Strzeleckiego, 
Dzięki staraniom ref. sanit. VI, . ZAS: 
ob. dr. Lorberą Fryderyka został zormani” 
zowańy oddztał sanitarny Z. S. 

Prczesem oddziału: został wybrany ob, 
dr. Andrzej Pohórecki dyrektor szpitała 
powszechnego, 

Oddział liczy 460 członków. Zadaniem 
oddziału: jest szkolenie Kadry Sanitarnej, 
w tym celu już w najbliższym czasie z0- 
staną uruchomione specjalne kursa sanitar- 
ne, między Ņmem: w bleżącym miesiącu 
rozpocznie się kurs ratownictwa gazowego 


SYPIALNIE :- 


- JRDALNIE :- 


i pożarniczego. 


« POKOJE 


oraz WSZELKIE (MEBLE na p imówienie w najnowszy iE orot 
wyłacznie z własnej wytwórm wykonuje i poleca tanio 


EDWARD KLEBAN| 


LWÓW, SOBIESKIEGO 3. 


TEL. 70-45. 


1861 


wic, objął w ub. tygodniu normalne urzę. 
dowanie, 

Koto LOPP pocztowych pracowników 
technicznych. Ub. niedzieli odbyło się ze. 
branie pracowników technicznych  poczto- 
wych w Stanisławowie, na którem prof. 
Jasiński przedstawił działalność i znacze- 
mie LOPP. Po reieracie obecni postanowili 
przystapić do Ligi Koło obeimować będzu: 
technicznych pracowników pocztowych 


calego okregu stanislawowskiego. Do Za- 
rządu weszli pp.: Szpilczyński, Dindorf. 
Wojtaszkiewicz. Wrzosek, Denega. Ma” 


tuag, Pająk i Czeczowicz. 

Gościnny występ „Reduty“. Dziś (środa 
15 b. m.) wystąpi w sali teatru im. Moniu. 
szki zespół Reduty. pozostające, pod kic- 
rownictwem J, Osterwy ze sztuka J Sło. 
wackiego „Mazepa. W sztuce wystapia: 
Władysław Bracki (wojewoda) E Dobro- 
wolski (Mazepa). J. Lubicz-Lisowski (Zbi- 
gniew). St. Dabrowski (król), S. Orzcchow 
ski (Chmara) i najmłodsza uczennicą Insty 
tutu Reduty p Z. Sykulska (Amelia) 

Wycieczka do Wiednia. Biuro wxcieczko 
we P, T. T, w Stanisławowie organizuje 
2 poczatkiem grudmia b. r. tania wycieczke 
turystyczną do Wiednia. Koszt udziału w 
wycieczce (paszport wizy. opłaconą kolei: 
wynosi około 180 zł. Informacji udziela i 
zgłoszenia przyjmuje biuro wycieczkowe 
sę w T. w Stanisławowie (Sapieżvńska 
0). 

Z teatru im. MoniuszkL Dziś z powodu 
występu zespołu „Reduty“ przedstawienia 
niema. Jutro „Ułani ks. Józefa", W piątek 
15 b. m. premiera dramatu Maeterlincka 
„Burmisirz Sty lmondu*', 

Nasze zniżki teatralne, 
szczamy Specjainy Kupon, 
nabycia biletu z 30 proc. zniżką od œn 
normalnych na wszystkie przedstawienia 
teatru im. Moniuszki, Kupon należy wyciąć 
: przedłożyć w kasie teatru. 


Poniżej zamie- 
uprawniający do 


KUPON „SŁOWA POLSKIEGO” 


uprawniający do nabycia 2-ch biletów 

130%, zniżką Od cen normalnych na 

wazyStkie przedstawienia teatru zawod. 

im. S% Moniuszki, pod dyr. Zuzanny 
Łozińskie! 


m 


===" Ta Z 
Wyciąć | przedłożyć w kasie Teatra, 
d 


O EYE s 
merre 


Ee 
Każdy 
kulturalny człowiek dzisiaj już wie, 
że najlepsze artykuły kosmetyczne, 
perfumeryjne i gumowe higieniczne 


dostaje się najtaniej © RO 
w perfumerjach 


S FEDERA 


„lwów, Syksłuska 7. === Kopernika 15a 


10 
Ogłoszenia urzędowe. 
LICYTACJE. 


i Km. 1717/33. Komornik Sądu Grodzkie. 
go w Sanoku. rew. l. zamieszkały w Sa- 
noku przy ul. Jagiellońskiej 3, ogłasza, że 


w dniu 28 grudnia 1933, o godzinie 12 i 
w południe, w domu dłużnika Antoniego 
Wolińskiego w  Falijówce, odbędzie się 


publiczna licytacja auta osobowego kryte- 
go. firmy „Citroen*. Suma oszacowania 
wynosi 600 zł. 4740/K 


I. Km. 3294/33. Edykt licytacyjny. Dnia 20 
listopada 1933, o godz, 11 przedpołudniem 
w Kołomyi. ul. Szpitalna 45, sprzeda się 
przez publiczną licytację następujące przed. 
mioty: 1 kasa werth., 1 stół, 4 krzeseł. 
1 otomana, 2 szafy, | konsola, 1 fotel. 1 ka- 
pa pluszowa, 1 dywan. 1 podstawka alim.. 
1 stelarz na rzeczy. 2 lichtarze. 1 konsola 
mała, 1 maszyna do szycia Singer, 4 kar. 
niszy riklowane, 4 par firanek, 1 kredens 
kuchenny, 3 rynki wielkie miedz. (brer- 
wanki) 2 patelniczki miedz, 1 babiuk 
miedz.. oszacowanych na łączną kwote 714 
zł. Sprzedaż rozpocznie się wpód godziny 
po czasie wyżej oznaczonym. W między- 
czasie można obejrzeć przedmioty wymie- 
ulone na sprzedaż. 

Komornik Sadu Grodzkiego Rew | 

Kołomyja. dnia 8 listopada 1933. 4741/K 


l. Km. 249/33. E. 2250/32. Edykt licytacyj- 
ny oraz wezwanie do zgłoszenia wierzy- 
celności Na wniosek strony egzekwującej 
Unji Kredytowej w  Komannie, Spółdz. 
z ogr. odp. odbędzie się dnia 12 grudnia 
1933 r. o godzinie 10-tej przedpoł, w Są 
dzie Groazkim w Komarnie, w biurze Nr. 
17, na zasadzie zatwierdzonych warunków, 
jicytacja połowy realności obj. whl. 728 gm. 
Podzwierzyniec wraz z połową budynków 
Stefana Biłyka s. Fedka własnych. — Do 
realności obi whi, 728 gm. Podzwierzyniec 
należą przynależności, a to: 15 drzew owo. 
cowych w polowie. Wartość szacunkowa 
wraz z przynałeżnościami wynosi 1.835 zł. 


Najniższa oterta wynosi 1.224 zł, poniżej : 


której sprzedaż nie nastąpi. 
Komornik Sadu €irndzkiego. 
Komarno, dn. 3 października 1933, 4742/K 


UPADŁOŚCI 
Sa. 33/33/22. W sprawie ugodowej do 
majatku dłuzników Hearyka i Marji Schee- 
rów. b. właścicieli kinoteatru Uciecha we 
Lwowie. ul. Piastow 16, odraczą się au- 
diencię ugodową n. Jzień 23 listopada 1933 
godz. 12.30. S. 23 ul. Rutowskiego 13, I. p. 
Lwów 12 pazdziernika 1933. 4745 
Sad Okręgowy. Wydział II. 


I. Sa 166/31/95. Postępowanie ugodowe 
dłużnika Maurycego  Griinberga Parowa 
Stolarnia i Fabryka Parkietów w Krako- 
wie. Tatarska 3. wpisanego do rejestru han. 
dlowego pod firma M. Grünberg, Parowa 
Stolarnia i Fabryka Parkietów w Krakowie 
jest zakończone, 

zad Okręgowy Wydział I 

Kraków, 28 sierpnia 1933. 4698 

l. Sa 17/33/55. Sąd Okręgowy w Krako- 
wie, jako ugodowy w sprawie postępowa. 
nia ugodowego do majątku Jakóba Schmalz 
bacha, kupca w Krakowie, Dietlowska 113, 
na posiedzeniu niejawnem w dniu 47 wrze. 
Śnia 1933 postanowił: Zatwierdza się ugo- 
dę dłużnika Jakóba Schmalzbacha, zawar. 
ta z wierzycielami na audjencji w dniu 20. 
czerwca 1933, 4699 


Sa. 53/33. Edykt ugodowy. Otwarcie po- 
stępowania ugodowego do majątku Józefa 
Grabosia. w Krakowie. Kazimierza Wiel- 
kiego 21. Komisarz ugodowy: sędzia Sadu 
Okręgowego, Winceaty Ledóchowski. Za. 
rządca ugodowy: Jan Oremus w Krakowie, * 
Rakowicka 15. Audjencja do zawarcia ugo. 
dy w wymienionym Sądzie, biuro Nr. 55, 
dnia 21 grudnia 1933, o godz. 10. Czasokres 
do zgłoszenia wierzytelności do 18 grudnia 
1933. 

Sad Okręgowy cvwilmy 

Kraków, dnia 31 października 1933. 4700 


Sa. 14/33. W sprawie układowej dłużni- 
ków Samuela LŁówenthala i Anny Lówenthał 
w Dobromilu wyznacza się ponowną audien- 
cię ugodową. 20 listopada 1933. godz. 9. 
biuro Nr. 16. 4708 

Sąd Okręgowy 


Przemyśl 10 października 1933, 


Sa. 57/32. Postępowanie układowe do 
majątku dłużnika Tomasza Łaszkiewicza 
w Przemyślu. zakończowo, 4700 


Sąd Okregowyv 
Przemyśl, 14 października 1933, 


Sa. 9/31, Postępowanie układowe do ma- 
latku dłużnika Mojżesza Schmalzbacha 
i Sary Ryfki 2 im. Schmalzbach w Tywo- 
nit zastanowiono. 

Sąd Okręgowy 
Przemyśl, 6 czerwca 1931. 


S- 5/30, Konkurs otwarty do majątku 


Sary Dornbusch, kupcowei w Przemyślu 
ZMIESIO NO. 


4710 


Sąd Okręgowy 


Przemyśl, 2 września 1933. 4711 


Sa. 10/33. W sprawie układowei dc ma. 
jatku Abrahama Kiihła w Przemyśln. układ 


`< 


zawarty między dłużnikiem a jego wierzy. 
cielami zatwierdzono. 
Sąd Ukręgowy 
30 września 1933, 4112 
Sa. 5/33. Postępowanie układowe do ma- 
jątku Ignacego Wuhlfelda w Przemyślu 
«waSstanowiono, 
Sad Okręgowy 
Przemyśl, 2 września 1933. 


Przemy ć' 


4713 


S. 1/13. Konkurs otwarty do maiątku To. 
warzystwa kredytowego „Unia“ w Prze. 
myślu zniesiono, 

Sąd Okręgow: 


Przemyś! 28 października 1933. 4714 
I S.3/3. W sprawie ku : irsowei Skład. 
micy Kółek Rolniczych v Tarnopolu — 
ustanowiono w miejsce tychczasowego 


zarządcy masy konkurs. wej, adwokata 
Dra Leonarda Maclelińskicgo. który zre- 
zygnował — zarzadcą tejże masy konkur- 
sowe) Dra Arrutaą  Nussbuuma, adwokata 
w Tarnopolu. 
Sau Ukręzowy, iział 1 
Tarnopol, dnra 12 czerw ca 1933 4720 


L S. 1/33, 2/33. 3/33. W sprawie konkur- 
sowej firmy „Silemin”, biuro węglowe Ro- 
senkranz i Friedman oraz spólników Maksa 
Rosenkranza i Józefa Friedmana w Tarno- 
polu, wyznaczą się ponownie audiencję 
rozpoznawczą ma dzień 28 listopada 1933, 
godz. 10 rano, biuro Nr, 11, w tut. Sądzie, 
do której jawić się maja: zarządca masy 
i dłużnicy, Na tej audjencii rozpoznawany 
również będzie wuiosek o zmianę zarząd- 
cy, a dłużmicy złoża przysięgę wyjawienia, 
że przedłożone przez nich spisy dotyczące 
stanu czynnego i biernego sa zupełne i że 
z majątku swego niczego nie zataili. 

rad Okręgowy Wvdział I. 

Tarnopol, dnią 2 listopada 1933, 4721 


Sa. 105/31. Zasłanowienie postępowania 
układowego. Postępowanie układowe dłuż. 
uika Herza Kleina, kupca w Złoczowie. za: 


stanowiono wskutek cofnięcia wniosku 
| ugodowego dłużnika. 
Sąd Ukręgowi 
Złoczów, dnia 15 marca 1932. 4722 


Sa. 16/33 Edykt ugodowy. Otwarcie po- 


z dnią 16 Iistorada 


stępowania ugodowego do majatku Majera | 
, Bera Appla w Busku. niewpisanego w reje. 


strze handlowym. Komisarz ugodowy: Bo- 
zusław Lewicki. kierownik Sadu Grodzkie- 
go w Busku. Zarządca ugodowy: Mojżesz 
Seiden w Busku. Audjencja do zawarcia 


| ugody w Sadzie Grodzkim w Busku, dnia 


27 listopada 1933. o godzinie 10 przed pBo- 

łudniem. Czasokres do zgłoszenia wierzy 
teliości do 20 listopada 1933. 
Sad Ukręgowy 

Złoczów, dnia 19 października 1933. 4723 


Sa. 18/33. Edykt, Uchwałą Sądu Okręzu- 
wego w Samborze z dnią 21 października 
1933, Sa. 18/33, otwarto postępowanie Ugo. 
dowe do majątku Heleny Bartoszewskisj 
i Brzeczysława Weselego. obojga w Dro- 
hobyczu. Ustanowiono komisarzem ugodo- 
wym Dra Stanisława Podgórskiego. sę- 
dziego Sadu Grodzkiego w Drohobyczu, 
a zarządca ugodowym Markusą Klarmana, 
kupca w Drohobyczu. Wierzytelności zgło. 
sić należy u komisarza ugodowego naj. 
później do dnia 25 listopada 1933 r, Audjett. 
cja ugodowa odbędzie się dnia 6 grudnia 
1933, o godz. 9.tej w Sadzie Grodzkim 
w Drohobyczu, w biurze Nr. 39. na para 


terze. 4739 
Komisarz ugodowy 
Drohobycz, dnia 31 paździeruika 1933. 


FIRMY 

HI, Firm. 1181/33. C. VI. 305. Do ts. reje. 
stru handlowego, oddział „C* przy firmie: 
Teodor Etti i W. Bergel. Spółka z ogran, 
'dpow. w Krakowie: — wpisano dudatko- 
wo: Dzień wpisu: 28 września 1933. Spół. 
ka zostałą rozwiązana i przeszła w stan 
likwidacji; likwidatorami ustanowiono: Otto 
Bergela i Alotzego Schottnera, przemy. 
słowców, zamieszkałych w Krakowie przy 
uł. Długiej 52, oraz Józefa Bergela. prze- 
mysłowca. zamieszkałego we Wiedniu. 
przy ul. Hohe Warte Nro 48. którzy mają 
podpisywać iirmę samoistnie, Wpisano na 
podstawie podania z dnia ZI września 1933 
i uchwał Walnego Zgromadzenia z dnia 6. 
września 1933. 

Sąd Okręgowy. Wydział II. handlowv 

Kraków. dnia 23 września 1933 4701 


IL Firm. 986/33, A. IV. 244. Do ts. reie. 
stru handlowego, Oddział „A“ przy firmie: 
Handel Skór surowych i gotowych Wolf 
Landerer w Krakowie — wpisano dodatko_ 
wo: Dzień wpisu: 31 sierpnia 1933, Wy- 
kreśla się prakurę udzielona Maierowi 
Chaimowi  Weiubergerowi w Krakowie 
i Józefowi Horowitzowi w Krakowie ul 
Józefińska 3. Wpisano na podstawie zgło- 
szenia z dnia 19 lipca 1933. 

Sad Okręgowy. Wydział IL handlowv 

Kraków, dnia 28 sierpnia 1933, 4702 


II Firm. 959/33, C. VI. 475. Do ts. rele- 
stru handlowego. oddział .C“ przy firmie: 
„Worek“. fabryka worków papierowych. 
Spółka z ogr. odp. w Ciężkowicach. obok 
Szczakowej — wpisano dodatkowo: Dzień 
wpisu: 31 sierpnia 1933. Wykreślą sie pro- 
kurę. inż. Piotra Carlssona. Wpisano na 
podstawie zgłoszenia z dmia 12 lipca 1933. 

Sad Okręgowv Wovdział I hundlowv 

Kraków, dnią 28 sierpnia 1933. 


Redaktor odpowiedzialny: Juljan B ernadiuk 


— Nm —L>) LL LLL CZ Z Ius- 


4703 * 


; położy swój podpis. 


ani 

Ii. Firm. 558/33 C. VII. 146, Do ts. reje- Wpisano na podstawie podania Z dnie cia 
stru handlowego oddział C" wpisano: października 1933, kontraktu © gal 
Dzień wpisu: 9 maja 1933, Brzmienie fir Spółki z dnia 18 października 1933 ! ggat 
my: Instytut wyrobów radowych „Ra. | Walnego Zgromadzenia z dnia 18 P* 
diun“ Spółka z ograniczoną odpowiedzial. | niha 1933. glowy 
nością w Krakowie, Siedziba Spółki: Kra- | “ad Okręgowy. Wydział II. haoaa" 4ī0f 
ków. Przedmiot przedsiębiorstwa: Wyrób "raków, dnia 21 października 
i sprzedaż przetworow radowych dla celów ts rele- 
leczniczych. Kapitał zakładowy wynosi: IN. Firm. 921/33. A. V. 127, Do "> rme 
20.000 złotych. na poczer którego wpłaco- | stru handlowego, Oddział „A“ DrZY pgień 


„P, Scherer" — wpisano dodatkowo: a fir 
wpisu: 31 sierpnia 1933. Wykreśla - ye 
mę z ts. rejestru Wpisano na z 
zgłoszenia z dnia 3 lipca 1933. glowy 
Sad Okręgowy, Wydział Il. hand" 2706 
Kraków, dnia 29 sierpnia 1933. 


mo gotowka 5.000 zł, Zawiadowcami spółki 
są: Dr. Juljusz Flaszeń, chemik w Krako- 
wie. ul, Zyblikiewicza 5 i Seweryn Boehm, 
przemysłowiec. Krakow. ul. Urzędnicza 16. 
Podpisują oni firmę Spółki w ten sposób, 
że pod wydrukowanem, wyciśniętem Stam. 
pilją lub przez kogokolwiek wypisanem 
brzmieniem firmy jeden z  zawiadowcow 


| 
; a 
Czas trwania spółki 


IL Firm. 557/83, A. 1. 285. Do ts. "enie; 
handlowego — oddział „A“, przy, dict 
„Józef Perlberger i Spółka z 
— wpisano dodatkowo: Dzień WPS% pr, 
sierpnia 1933. Przystąpił spólnik jaw półki 
Izydor Rakower. Do zastępstw ngawi 
upoważnieni sa obaj spólnicy którzy Jo 
to kollektywnie wykonywać beda. kwie” 
no na podstawie zgłoszenia z daia 14 
inia 1933. p 

Sad Okręgowy. Wydział II. handle 

Kraków, dania 29 sierpnia 1933. 


nieograniczony z tem że po upływie dwócn 
lat rozwiązanie społki nastąpić może przez 
wypowiedzenie ze strony spólnika posia- 
SĘ udział conajninigj we wysokości 
25% kapitału zakładowego. Termin wypo- 
wiedzenia wynosi 6 miesięcy i może na. 
stąpić jedymie w kalendarzowych kwarta- 
łach, Rok obrachunkowy: kalendarzowy. 
Przepisy dotyczące likwidacji zawarte 
w ustępie XVI. kontraktu, Wpisano na pod. 
stawie zgłoszemia z dnia 14 kwietnia 1933 
i kontraktu spółki z dmia 10 kwietnia 1933 
LR. 47593. 
Sad Okręgowy. Wydział lI. handlowy 
4704 


NAJ 


4101 


- gie 
A. H. 177, W rejestrze handlowy fa 
pojedynczych wpisano dzia 30 paźdz%ę 
ka 1933 przy firmie Władysław Petty enie 
tak parowy w Fuwinikach, ustano mk 
prokurentem Łucjana Okinczyca Z Pe 
który firme podpisywać będzie wes 
umieszczenie pod brzmieniem tejże 5, m 
podpisu z dodatkiem wskazujący“ 
prokwe. 


Kraków, dnia 29 kwietnia 1933. 


ll Firm. 1320/33. C. VII. 179. Do ts. reje. 
stru oddział „C“ wpisano: 1) dzień wpisu 
21 października 1933. 2) Firma spółki opie- 
wa „Textopol'*, Spółka z ograniczona od- 
powiedziałnościa w Krakowie. 3) Siedzibą 
Spółki jest miasto Kraków. 4) Przedmio- 
tem przedsiębiorstwa jest hurtowy handel 
towarów tekstylnych. 5) Kapitał zakłado- 
wy Spółki wynosi 20.000 zł. i został w ca- 
łości przez  spólników w gotówce wpłam 
cony. 6) Zawiadowcami Spółki są Izak | 
Eisig Fischheimer. Jakób Samuel Bauman. ! 
Hirsch Brünner i Bruno Hoffman. 7) Spół. , 
kę zawarto w dniu 18 pażdziernika 1933. ' 
Zawiadowcy będą firmę Spółki podpisywać | 
kollektywnie w ten sposób, że pod wyci- 
śniętem stampilją wydrukowanem lub wy» 
pisanem brzmieniem firmy umieszczą dwaj 
zawiadowcy swoje własnoręczne podpisy 
z tem jednak zastrzeżeniem, że ważność 
zobowiązania Spółki zależną jest od tego, | 
aby z dwóch koniecznych podpisów. jeden 
Skreślony został albo przez p. Hinscha 
Briumnere, albo też przez p. Brunona Hoff- 
manna, iednak nie przez nich obydwóch | 


Sąd Okręgowy 4115 


Przemyśl, 19 października 1933, 


ROZMAITE. 


m" 

I 2, Ne. 964/32. Postanowienie. W w 
wie Mozesa Czermaka, dzierżawcy 
w Demeszkowcach. o odroczenie W 
po myśli Rozporządzenia Prezydenta f 
czypospolitej Polskiej z dmią 23 Siis- 
1932, Dz. U. Rz. P.. Nr. 72, poz. 63* węg: 
znacza się do rozpoznania powyższe! 1930" 
wy rozprawę na dzień 28 listopada ji- 
godz, 9, w Sadzie Okręgowym W Piy" 
| nach. biuro Nr. 56 Do tej rozprawy pqi: 
wa się dłużników oraz wierzyciel Z „pyć 
że ci ostatni mogą na rozprawę pr a” 
osobiście lub przysłać zastępców 7ief 
nych, celem udzielenia Sądowi wyjaś” 

mad itWręsowy 


Brzeżany, dnia 8 listopada 1933. = 


BANK GUSPODARZIWA KR.J0wEGO 


W myśl Ś 16 statutu przeprowadzono w cniu 19 października 193? 
XVII Losowanie 


„acych 
8'/-wych listów zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego, opiewająl? 
na złote w złocie wedle dawnego parytetu. 


XI. Losowanie 


[128 


z „ pei 

-wych listów zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego, emisji R 
opiewających na złote w złocie, wedle nowego parytetu. 

VII. Losowanie v-el 


1'/„-wych listów zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego, emisji IE ! 
opiewających na złote W złocie, wedle nowego parytetu. 


VI. Losowanie „. y-eb 
T°le-Wych listów zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego, emisi! 
opiewających na złote w złocie wedle nowego parytetu. 


V. Losowanie $ 
Tle-wych listów zastawnych Banku (Uospodarstwa Krajowego, emisji 
opiewających na złote w złocie, wedle nowego parvtetu. 


I. Losowanie s 
7'h-wych listów zastawnych Banku Gospodarstwa Krajowego, emisji 
opiewających na złote w złocie, wedle nowego parytetu. 


I. Losowanie z.” 
19/4+wych listów zastawnych Banku Gospocarstwa Krajowego, emisji Il: P. 
opiewających na dolary Stanów Zjednoczonych Ameryki Północne! 


iX. Losowanie „u geek 
8'/wych obligacji budowlanych Banku Gospodarstwa Krajowego, emisi 
opiewających na złote w złocie wedle nowego parytetu: 


- V. Losowanie A 
8°/-wych obligacji budowlanycn Banku Gospogarstwa Krajowego, emisi! 
opiewających na złote w złocie wedle nowego parytetu. 


XiV. Losowanie Ga 
4'/, oraz 4'/,-wych listów „astawnych b. Eanku Krajowego, Królestwa 
i Lodomezji z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, następnie Polskiego, wege 
Krajowego, przejętych i skonwertowanych przez Bank Gospodarstwa Kral? 
, Wykazy numeryczne wylosowanych odcinków zawiera „Monitor Polski” Nr 
z dnia 13 listopada 1933 roku. Tabele losowań mogą interesowani przejrzeć * ¿ 
podiąc w Centrali Banku lub w jego Oddziałach. Be 
„ Wypłata należności za wylosowane 8%, i 7'/,-we listy zastawne oraž inal" 
obligacje budowlane Banku Gospodarstwa Krajowego w pełnej wartości no pich 
a także za kupony płatne 31 grudnią 1933 roku, tak od wylosowanych jak l "y jst 
będącycii odcinków, odbywać się będzie w Centrali Banku w Warszawie loton" 
Oddziałach, począwszy od dnia 3ł grudnią 1933 roku, na podstawie prze 
odcinków względnie kuponów. jort 
Wypłata należności za wylosowane 4!/4 i 4%,-we listy zastawne b. Banku Kr Lupo 
w ich pełnej Wartości nominalnej, przerachowanej na walutę złotową oraz Z listy 
płatne 3t grudnia 1933 roku, tak od wylosowanych jak i w obiegu będących 
zastawnych odbywać się będzie w Oddziele Banku Gospodarstwa Kraj r 
Lwowie, który temi emisjami administruje, a także w Centrali i innych Oddział8Ćcjqk 


yl-6l: 


yil-e 


jei 


od dnia 31 grudnia 1933 roku począwszy, za przedłożeniem odnośnych je 
wzgłędnie kuponów, yst? 
Oprocentowanie wylosowanych listów zastawnych i obligacji budowlany 
z dniem 31 grudnia 1933 roku. 
15 


Z drukarni „Słowa Polskiego", Lwów. ul. Zimorowi” 
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